
Ciekawy artykuł o wymiarze spruto lecSllwośd na stronie 3
Delegacje partyjne 
u H.S. Chruszczowa

w piątek pierwszy sekre­
tarz KC KPZR, przewodni­
czący Rady Ministrów ZSRR 
_ Nikita Chruszczów na 
osobnych audiencjach przyj- 
mowsł delegacje Koreańskiej 
Partii Pracy, Mongolskiej 
Partii Ludów o-Rewolucyjncj 
oraz Albańskiej Partii Pracy.

W piątek odbyło się także 
spotkanie pierwszego sekreta­
rza N. S. Chruszczowa z 
pierwszym sekretarzem KC 
SED, W. Ulbrichtcm i pre­
mierem NRD, O. Grote- 
wohlem.

W czasie spotkania, które 
przebiegało w przyjaznej, ser­
decznej atmosferze, odbyła 
się wymiana poglądów na 
kwestię niemiecką w związku 
ze .zbliżającą się konferencją 
na szczycie. Omówiono spra­
wcę dalszych wysiłków Związ- i 
ku Radzieckiego i NRD w kie 
runku jak najszybszego za­
warcia traktatu pokojowego z- 
Niemcami oraz zlikwidowa­
nia nienormalnej sytuacji w 
Berlinie zachodnim.

Postanowiono kontynuować 
wymianę poglądów na proble­
my stanowiące przedmiot za­
interesowania obu stron, a 
które mogą wypłynąć w toku 
przygotowań do konferencji 
na szczycie, mającej się roz­
począć w maju br. (PAP)
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dżinach, które gwarantują naj
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od wielkich inwestycji i no-
wych drogich obiektów, lecz
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Realizujcie uchwały
IV plenum KC PZPR

Apel MOT do inteligencji technicznej

7wracamy się z gorącym wezwaniem: — wszechstron- 
nie włączcie się w realizację uchwał IV plenum KC 

PZPR; rozwijajcie swe talenty, zdolności techniczne oraz 
twórcze wysiłki dla podnoszenia naszej techniki r.a wyż­
szy poziom; wszechstronnie podnoście swoje własne i in­
nych kwalifikacje oraz kulturę techniczną naszego społeczeń 
stwa: realizując z klasą robotniczą swe trudne codzienne 
zadania, nic traćcie ani na chwilę wspaniałej perspektywy 
rozwoju techniki, dzięki której człowiek zdolny jest dziś 
wyjść poza granice globu ziemskiego.”

Ponad 200 działaczy 
radziło nad sprawami techniki

konferencja w KW PZPR

W czoraj w KW PZPR odbyła się — przy udziale przeszło 
' ' 200 działaczy gospodarczych, naukowych i technicz­

nych — narada poświęcona problemom rozwoju techniki 
w województwie poznańskim i jego najważniejszych ośrod­
kach przemysłowych.

Obszerny referat na ten te­
mat wygłosił sekretarz KW i 
I sekretarz Komitetu Miejskie 
go PZPR w Poznaniu — Cze­
sław Kończal.

W referacie znalazł 'sWe od 
bicie m. in. takie zagadnienia: 
konieczność wyposażenia w naj 
nowsze zdobycze techniki no­
wopowstającego centrum prze

Lech traci szanse
Koszykarze Lecha rozegrali 

wczoraj w pojedynku z war­
szawską Legią jedno z naj­
gorszych chyba spotkań w te­
gorocznych walkach o mistrzo 
stwo ekstraklasy państwowej. 
Ulegli oni wojskowym różni­
cą 11 punktów, wykazując 
niepokojący brak formy. Dru­
żyna poznańska zawiodła 
przede wszystkim strzałowo.

Goście zarowno w pierwszej 
(39:29) jak i w drugiej poło­
wie meczu prowadzili zawsze 
różnicą kilku koszy, wygry­
wając ostatecznie stosunkiem 
74:63.

Najwięcej punktów dla 
Legii zdobyli: Pawlak — 30, 
Pstrokoński — 16, i Arent — 
U; dla Lecha: Świerczewski 

•— 14, Młynarczyk — 11 i Ło­
patka — 10. (ik)

myślowego w rejonie Konina 
i Turka oraz fabryk w innych 
miastach Wielkopolski; dalszy 
rozwój i unowocześnianie wy­
dobycia soli kamiennej i pota 
sowej, automatyzowanie ener­
getyki i mechanizowanie robót 
przy budowie linii przesyło­
wych oraz w różnych rodza­
jach transportu; modernizacja 
zacofanych technicznie, a klu­
czowych w gospodarce woje­
wódzkiej przemysłów: materia 
łów budowlanych, rolno-spo­
żywczego, i drobnego.

Bardzo mocno podkreślona 
została konieczność standary­
zacji wyrobów i normalizacja 
części oraz usunięcie przeszkód 
w rozwoju ruchu racjonaliza­
torskiego. Poświęcono dużo 
uwagi instytutom naukowym, 
uczelniom zawodowym oraz 
problemom wzrostu kadr i 
kwalifikacji załóg w ogóle.

(pch)

Tymi słowami zwraca się 
apel Rady Głównej NOT do 
wszystkich inżynierów i tech­
ników polskich, do blisko 150- 
tysięcznej rzeszy członków 
NOT. Apel ten wraz z uchwa­
łą określającą zadania NOT, 
powzięła Rada Główna tej or­
ganizacji na swym plenarnym 
posiedzeniu 5 bm.

Posiedzenie Rady Głównej 
wypełnił obszerny referat pre­
zesa NOT, prof. dr. J. Tymow­
skiego oraz żywa dyskusja 
nad problematyką ostatniego 
plenum KC Partii. Wyniki ob­
rad dają następujący obraz 
zadań naszej kadry inżynieryj 
nej w dalszej długofalowej 
pracy nad postępem technicz­
nym gospodarki:

Przede wszystkim transport 
— od niego trzeba zacząć pod­
stawowy kierunek ogólnego 
postępu, technicznego. Druga 
sprawa — to automatyzacja, 
przede wszystkim w tych dzie

W Krakowie odbył się drugi 
mecz I ligi. Miejscowa Craco- 
via przegrała z Polonią W-wa 
67:83.

Becerra nokautuje
Meksykanin Jose Becerra 

bronił tytuł mistrza świata 
wadze koguciej nokautując 
9 rundzie Francuza Halimi.

Porażka Legii
Hokeiści Legii W-wa prze­

grali na Torwarze z zawodo­
wą drużyną angielską Strea- 
tham 1:5 (0:0, 1:4, 0:1).

Dziennikarz przed sądem
Kapitan sportowy PZPN 

Czesław Krug wystąpił na dro 
gę sądową przeciwko dzienni­
karzowi „Gazety Krakowskiej” 
red. Doboszowi.

Sprawa dotyczy pamiętnego 
zwycięstwa Pogoni Szczecin 
nad Legią, kwestionowanego 
przez krakowskiego sprawo­
zdawcę, w związku z powiąza­
niem Czesława Kruga z Sz. 
C. Z. P.N.. P. Z. P. N. i Legią.

(j)

większe efekty ekonomiczne 
(energetyka, chemia i in.).

Sprawą nie cierpiącą zwło­
ki jest udoskonalenie środków 
produkcji przeznaczonych dla 
rolnictwa. Podnoszenie jakości 
i obniżenie kosztów wytwarza

od modernizacji i rekonstruk­
cji technicznej urządzeń wy­
twórczych. Te wytyczne nakła­
dają odpowiednie zadania na 
stowarzyszenia i koła tereno­
we NOT. (PAP)

50 ofiar katastrofy
Samolot, który wystartował 

z Cochabamba w drodze do 
La Paz soadł i stanął w płomie 
niach. Spośród 50 pasażerów 
i członków załogi nikt nie o- 
calał. Dotychczas brak bliż­
szych szczegółów na temat tej 
katastrofy. (PAP)

W dniu 55 rocznicy Waszych urodzin przyjmijcie naj­
serdeczniejsze życzenia zdrowia, długich lat życia i no­
wych sukcesów w pracy dla Partii i Narodu.

Wasz wielki hart rewolucyjny komunisty, wierność za­
sadom marksizmu-leninizmu, głębokie oddanie dla sprawy 
polskiej klasy robotniczej i międzynarodowego ruchu ro­
botniczego, Wasza niestrudzona praca dla dobra naszego 
budującego socjalizm narodu, jest godną kontynuacją, 
najlepszych tradycji czołowych działaczy polskiego ruchu 
rewolucyjnego. •>.

Slemy Wam gorące, socjalistyczne pozdrowienia w głę­
bokim przekonaniu, że wyrażamy uczucia Partii
szerszych mas Narodu Polskiego.

i naj­

Józef Cyrankiewicz, Edward Gierek, 
Jędrychowski, Zenon Kliszko, Ignacy Loga- 
Sowiński, Edward Ochab, Adam Rapacki, Marian 
Spychalski^ Roman Zambrowski, Aleksander

Duże zmiany w rządzie francuskim
Wr piątek w godzinach przedpołudniowych 

mała oficjalny komunikat o zmianach 
nych w rządzie francuskim.

prasa otrzy- 
przeprowadzos

Stefan

Zawadzki. ■
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Ekipa polskich narciarzy otrzy 
mała już olimpijskie wyposa­
żenie, sprzęt, ubiory itp. i w 
piątek opuściła Zakopane, a 
w niedzielę wyjeżdża do Sąuaw 
Yalley na Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie. Na zdjęciu: oa 
lewej: Sobczak, Zelek, Gut- 

Misiaga. Rysula i Mateja.
CAF — fot. Olszewski

Incydenty 
ita pograniczu 
Syrii i Izraela

Według informacji agencji 
France Presse, w nocy z 
czwartku na piątek dwa osie­
dla izraelskie położone w stre­
fie zdemilitaryzowanej zostały 
ostrzelane przez oddziały sy­
ryjskie.

Strona syryjska oskarża ze 
swej strony Izrael, iż wpro­
wadził do strefy zdemilitaryzo 
wanej artylerię. Skarga ta ma 
być zbadana przez obserwato­
rów ONZ. (PAP)

Roger Frey (dotychczasowy 
minister informacji) i Pierre 
Guillaumat (minister sił zbroj­
nych) przesunięci zostali na 
stanpwiska ministrów delego­
wanych przy urzędzie premie­
ra. Pierre Massmer objął tekę 
ministra sił zbrojnych, a Mi­
chel Maurice-Bokanowski — 
ministra poczt i telekomuni­
kacji (na miejsce ministra 
Cornut — Gentille).

Louis Terrenoire, przewodni 
czący frakcji parlamentarnej 
UNR został ministrem infor­
macji. Jean Foyer (nowy czło­
nek rządu) mianowany został 
sekretarzem stanu dla spraw 
stosunków ze Wspólnotą Fran­
cuską. Robert Lccourt (b. mi-

nister stanu) mianowany zo­
stał ministrem departamen­
tów i terytoriów zamorskich

I oraz Sahary.
Na zakończenie komunikat 

1 informuje, że generał dc
Gaulle wyraził zgodę na

.ustąpienie Soustelle’a i Cor- 
nut-Geritille’a z rządu. (PAP)

Czytelnicy o „Głosie"

Ostatnie losowanie
Wczoraj losowaliśmy po raz ostatni listy nadesłane w 

tygodniu na konkurs „Czytelnicy o Glosie”. ub.

Krwawa luna 
nad Bydgoszczą

5 bm. późnym wieczorem 
wybuchł w Bydgoszczy olbrzy­
mi pożar. Rozprzestrzeniające 
się gwałtowne płomienie ogar­
nęły zabytkowe spichrze nad 
Brdą. Do akcji ratowniczej sta 
nęły natychmiast wszystkie je­
dnostki bydgoskiej straży po­
żarnej. Pożar grozi przerzuce­
niem się na dalsze, stojące w 
pobliżu budynki.

Walka z rozszalałym ogniem 
trwa. Łuna pożaru widoczna 
jest nad całą Bydgoszczą.

PAP

Powrót
Po zakończeniu w Moskwie 

narady przedstawicieli partii 
komunistycznych i robotni­
czych europejskich krajów so­
cjalistycznych poświęconej wy 
mianie doświadczeń w dziedzi 
nie rolnictwa oraz narady po­
litycznego Komitetu Doradcze­
go państw — stron Układu 
Warszawskiego powrócili 5 
bm. do Warszawy członkowie 
delegacji polskich, które brały 
udział w tych naradach.

Wybory

Plenum nowo wybranego 
KC KP Wioch wybrało ha se­
kretarza generalnego KC par­
tii Palmiro Togliattiego, a na 
zastępcę sekretarza generalne­
go — Luigi Lcngo.

o-

Nagrody rzeczowe otrzymu­
ją: makatkę ludową — mgr 
Hanna Trzmiel ul. Ratajczaka 
23, portfelik do manicure — 
Janina Lisiak, ul. Dzierżyń­
skiego 266, kasetkę inkrusto­
waną na papierosy — Kazi­
mierz Jurek, ul. Piekary 12.

Nagrody książkowe wyloso­
wali: Bugusław Sznikowski, 
Samuela Engla 12, Teresa Kar 
wowska ul. Sporna 1, Józef 
Królikiewicz ul. Dolina 4, Wła 
dysław Nowak, emeryt (prosi 
my podać bliższy adres), Zyg 
munt Szopka,__ Kolejowa 38,,
Antoni May, Kościan, 
sław Voelke, Kobylin,

Broni- 
Maria

Kaczmarek, Jarocin, Henryk
Puterczak, Ostrzeszów, 
Wybieralska, Dubin i 
Olejnik, Krotoszyn.

Nagrody książkowe 
my pocztą.

Anna 
Antoni*

wyśle-

Wszystkim naszym Czytelni 
kom, którzy wzięli
ankiecie składamy 
podziękowania za 
listy. Cenne uwagi 
możności postaramy

udział w 
serdeczne 
nadesłane 
w miarę
się wyko 

rzystać, zaś wyrażone życze­
nia zrealizować.

Jak podaje PIHM — pogodnie 
lub zachmurzenie niewielkie, tyl­
ko na zachodzie kraju miejscami 
umiarkowane. Temperatura mini­
malna od minus 25 st. na wscho­
dzie do minus 12 st. za zachodzie, 
maksymalna odpowiednio cd mi- j
nus 10 do minus 4 st. Wiatry u- 
miarkowane z kierunków połud­
niowo-wschodnich.

5 bm, odbyło się przekaza­
nie Klinice Chirurgii Dziecię­
cej AM w Warszawie aparatu­
ry do sztucznego krążenia, o- 
trzymanej w darze od Polonii 
Kanadyjskiej i kanadyjskiego 
Czerwonego Krzyża, za pośred 
nictwem PCK.

Zaproszenie
Rząd fiński zaprosił prezy­

denta Eisenhowera do złożenia
। wizyty w Finlandii w związ- 
I ku z jego podróżą do ZSRR.

Energetyczna współpraca
W tym tygodniu rozpoczęła się dwustronna współpraca 

wydzielonych systemów energetyki Polski i Czechosłowacji. 
Wzajemne połączenie linii przesyłających prąd nastąpiło w 
ramach dokonywanego przez państwa — członków RWPG 
sprzężania ich systemów energetycznych.

Polska ze swojej głównej bazy energetycznej — Górnego 
Śląska dostarcza energię elektryczną (o mocy 50 MW) do 
rejonu Słowacji, która odczuwa deficyt energetyczny. Tę 
samą ilość energii i mocy elektrycznej przekazuje nam nasz 
południowy sąsiad do najbardziej energochłonnego i „deficy­
towego” w prąd — rejonu Wałbrzycha na Dolnym Śląsku.

PAP
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Redaktor naczelny — I.eońard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzycki, kierownicy działów: 
kultury — Janusz Biniek, miej­
skiego — Eugeniusz Cofta, spor­
towego — Tadeusz Kaczmarek, 
terenowego — Józef Pieprzyk. 
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-polityczny do druku przy­

gotował Michał Łuczak.

Przedstawiciele Wschodu i Zachodu Amerykański 
satelita spłonął

apelują o zakończenie wyścigu zbrojeń
I ondyńska konferencja wybitnych osobistości z państw
* J Wschodu i Zachodu zakończyła w czwartek wieczorem 

trzydniowe obrady uchwaleniem deklaracji oraz postanowie­
niem zorganizowania w przyszłości drugiej konferencji tego
rodzaju. Weźmie w niej udział 
USA.

Uchwalona deklaracja stwier 
dza, iż uczestnicy konferencji 
uznali zgodnie, że jedynym spo

jeszcze jeden przedstawiciel
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Francja przed NRF
IA ebelia ultrasów w Al- 
It gieńi została zakoń­
czona. Chociaż kapitulacja 
Ortiza i Lagaillarda nie 
kończy całego problemu
nacjonalistycznej 
ekstremistów

opozycji 
przeciwko ■

rządowi i chociaż nie za­
myka bez reszty problemu 
dążeń do faszystowskiego 
przewrotu we Francji, to 
jednak obecna próba sił 
zakończyła się zwycię­
stwem rządu. Tym samym 
autorytet V Republiki, au­
torytet de Gaulle’a został 
wzmocniony.

PRÓBA SIŁ

Zaniepokojenie . ‘przebija
1 *jąęe z komentarzy, ko 

respondenci i, artykułów 
prasy krajów paktu atlan 
tyckiego, a przede wszyst­
kim atlantyckich mocarstw 
przypominało trochę ton w 
jak:m prasa ta donosiła o 
wydarzeniach we Francy, 
i Algierii na przełomie IV 
i V Republiki. Zarówno 
wtedy bowiem jak i obęc 
nie szło o przyszłość poli­
tyczna kraiu, który w sy­
stemie NATO stanowi waż 
.ny bastion.

To, co zostało określone 
przez prasę jako próba sił 
między rządem de Gaul- 
le’a a ultrasami, było jed­
nocześnie próbą siły i 
trwałości V Republiki w 
oczach sojuszników atlan­
tyckich Francji. Po burzli 
wych latach IV Republiki, 
po okresie dużego chaosu 
przyszedł we Francji re­
żim stabilizacji, który tę 
stabilizację chętnie ekspo­
nował na użytek swej po­
lityki zagranicznej i który 
w swoim programie wysu­
nął na pierwszy plan „la 
grandeur de France” — 
wielkość Francji.

przeciwko faszyzmowi. Po 
wstałby więc stan rzeczy, 
w którym zdanie Francji 
nie znaczyłoby absolutnie 
nic. Mogłoby to doprowa­
dzić do całkowitej zmiany 
planów dyplomatycznych 
na rok bieżący, łącznie z 
konferencją na szczycie. 
Ponadto jest rzeczą oczy­
wistą, że ważne dla dal­
szego toku wydarzeń na 
scenie wielkiej polityki 
rozmowy, jakie mają się 
odbyć między premierem 
Chruszczowem i prezyden 
tern de Gaulle w Paryżu, 
prawdopodobnie uległyby 
wielkiemu ograniczeniu, o 
ile w ogóle mogłyby się 
odbyć.

Na osłabieniu Francji i 
zredukowaniu jej roli na 
forum polityki międzyna­
rodowej wygraćby mógł tyl 
ko Adenauer. Przykładów 
-ak wyglądałoby to w pra 
ktyce, nie trzeba szukać 
nigdzie indziei, jak tylko 
w okresie ścisłej wsoółnra 
cy Adenauera z nieżyją­
cym Dullesem. I chvba nie 
brio rzeczą przypadku, że 
właśn;e w części prasr za 
chcdnioniemisckiej znajdo 
waliśmv ?kcentv pewnej 
sympatii dla ultrasów.

Wzrost autorytetu Fran­
cji sprawia, że jej zdanie 
w mających nastąpić ry­
chło rozmowach dyploma­
tycznych szefów rządów —• 
nabiera większej wagi. W 
walce o pierwszeństwo na 
kontynencie zachodnio-eu­
ropejskim daje jej to szan 
se majoryzowania zachod- 
nioniemieckiego konkuren­
ta na polu dyplomatycz­
nym.

sebem uniknięcia nowej wojny 
światowej jest zawarcie porożu 
mienia w sprawie powszechne­
go i kontrolowanego rozbroje­
nia oraz wprowadzenia całko­
witego zakazu brani jądrowej. 
Deklaracja głosi również, że 
lepsze jest rozbrojenie z zasto­
sowaniem nawet, niezupełnie 
doskonałego systemu kontroli 
niż przedłużanie wyścigu zbro 
jeń zwykłych i atomowych.

Deklaracja podkreśla ko­
nieczność jak najszybszego i 
jak najbardziej wszechstron­
nego rozpatrzenia wszystkich

Zonobójstwo?

KŁOPOTY, ALE..

Co prawda program ten 
przyczvnił już sporo 

kłopotów Waszyngtonowi i 
Londynowi, bo gen. de 
Gaulle dosyć ostro posta­
wił sprawę roli i miejsca 
Francji w pakcie atlanty 
cklm. wystąpił przeciwko 
zasadzie integracji jego sił
zbrojnych i niewątpliwie 

! znaczna część ostatnich 
perturbacji bloku atlanty- ] 

1 ekiego, które tak jaskrawo !
wystąpiły w okresie sesji ' 
Rady Paktu, brały swój po '

! czątek z polityki de Gaul- 
\ le'a sierdzącego się na pry 
/ mat anglo-amerykański w ; 
/ NATO. :

। Można by więc przypusz j 
? czać, że osłabienie gen. de I 
I Gaulle, mogło stanowić i 

przedmiot pobożnych ży- ( 
czeń głównych atlantyc- ;• 
kich stolic. De Gaulle osła 
biony byłby prawdopodob 
nie bardziej podatny do u- 
stępstw. A jednak nie sta- ;

! io się nic takiego. Prasa > 
. amerykańska i angielska 

raczej z troską śledziła 
przebieg wypadków. A 
gdy zwycięstwo zostało od

i niesione, doniosła z zado- 
। woleniem, że rewolta fa- 

. szystowska we Francji nie ; 
powiodła się. ;

OBAWA PRZED NRF

I rl arówno w/ Waszyngto- 
, *1 nie jak i w Londynie

zdawano sobie dokładnie 
sprawę z tego, że jeżeli re 

) wolta ultrasów faktycznie 
1 zachwiałaby stanowiskiem 

de Gaulle’a, we Francji na ; 
stąpiłaby walka, która mo 1 
głąby się przeistoczyć w 
wojnę domową o republikę

propozycji w kwestii rozbroje-
nia w toku obrad 
rozbrojeniowego 
państw, konferencji

komitetu 
dziesięciu 
na naj-

W czwartek po południu 
Amerykanie podjęli kolejną 
próbę wyrzucenia nowego sztu 
cznego satelity ziemi. Wyrzu­
cony on został z bazy Van- 
denberg w Kalifornii. Satelita 
— „Discoverer-9” zawierał ♦

riflbniica 
mOFSKa

55 STATKÓW

wyższym szczeblu oraz specjał 
nej międzynarodowej konfe-
rencji udziałem Chińskiej
Republiki Ludowej. (PAP)

Graniczna wymiana
W dniu 5 bm. w Lublinie 

rozpoczęły się obrady Komisji 
Porozumiewawczej Polsko-Ra­
dzieckiej reprezentującej przy­
graniczne obwody lwowski i 
wołyński oraz województw lu­
belskiego i rzeszowskiego. Głó 
wnym tematem obrad będą za 
gadnienia wzajemnej wymiany 
przygranicznej m. in. pracow­
ników naukowych wyższych 
uczelni, teatrów, (PAP)

Tajemnicze morderstwo
i 'Z października ub. roku MO została zawiadomiona, 

że w Elęcinie (pow. Gostyń) zapalił się dom miesz­
kalny rolnika — Bolesława Sarbinowskiego, przy czym 
po zlokalizowaniu ognia znaleziono częściowo spalone 
zw’łoki Marii Sarbinowskiej. Sekcja zwłok wykazała, że jej 
zgon nastąpił w wyniku doznanych urazów.

Tadeusz Rojek

Statek atomowy
Brytyjski minister tran­

sportu Maroles oświadczył 
w Izbie Gmin, że W. Bryta 
nia przystępuje do budowy 
statku o napędzie atomo­
wym. Będzie to pierwszy te 
go typu statek floty brytyj­
skiej. (PAP)

pojemnik, 
dzielić od 
godzinach 
chronię w 
wajskich.

który miał się od- 
niego po około 30 
i opaść na spado- 
pobliżu Wysp Ha-

W późnych godzinach noc­
nych 4 bm. zakomunikowano, 
że próba nie powiodła się... 
„Discoverer-9” nie wszedł na 
erbitę. ponieważ rakieta, któ­
ra miała go umieścić na or­
bicie okołoziemskiej nie osiąg­
nęła niezbędnej szybkości. Sa­
telita spadł z powrotem w kie­
runku ziemi i spłonął w gę­
stych warstwach atmosfery 
ziemskiej.

Bezpośrednią przyczyną fias­
ka było nieuzyskanie szyb­
kości orbitalnej przez drugi 
stopień rakiety., (PAP)

Nowojorski sukces 
Małcużyńskiego

Publiczność wielokrotnie wy 
woływała polskiego pianistę 
Małcużyńskiego, który dał re­
cital chopinowski w jednej z 
największych sal koncertowych 
Nowego Jorku. Recenzje, jakie 
ukazały się w dziennikach no­
wojorskich na temat koncer­
tu, są bardzo pochlebne. (PAP)

t
O ilans za 1959 r. ukształto | 
* wał się dla każdej stocz i

ni i całego polskiego prze 
mysłu okrętowego bardzo 
pomyślnie, gdyż wszystkie 
zasadnicze wskaźniki zosta 
ły przekroczone. Dzięki te 
mu nasze stocznie przeka­
zały w ubiegłym roku ar­
matorom krajowym i za­
granicznym 55 statków
różnych typów, o ogólnym ♦ 
tonażu ponad 180 tys. $ 
IDW. W porównaniu do t 
1958 roku stanowi to po- t 
ważny wzrost, bo o prze- I 
szło 20 proc, w produkcji t 
globalnej i o blisko 15 pro ♦ 
cent w towarowej. ♦

ŚWIATOWE POŁOWY

Według statystyk „Food 
and Agricultural Orga 

nization” (OZN), w 1958 r. 
złowiono na całym święcie 
33,7 min. ton ryb, a więc 
o około 14 min. ton wię­
cej niż w 1938, lub 1948 
r. Najwięcej, bo 5,5 min. 
ton ryb, złowiła w 1958 r. 
Japonia. Poważny wzrost 
połowów wykazuje również 
Związek Radziecki.

Ostatnio Prokuratura Woje­
wódzka w Poznaniu zakończy­
ła w tej sprawie śledztwo, 
ustalając co następuje: Pożar 
powstał w sypialni, a znale­
zione pierze wydzielające za­
pach nafty, jak również fakt, 
że zwłoki zostały polane tym 
samym płynem wskazują, iż 
sprawca zbrodni, w celu usu­
nięcia śladów, spowodował 
pożar. W momencie zabójstwa 
w mieszkaniu obok małżeń­
stwa Sarbinowskich znajdo­
wały się ich 7 i 9-letnie cór­
ki oraz matka Sarbinowskiego. 
Wszystkie okna i drzwi były 
pozamykane.

W tej sytuacji — konkluduje 
prokurator — trzeba odrzu­
cić tezę, że morderstwa mógł 
dokonać ktoś z zewnątrz. Tym 
bardziej, że na ubraniu 
Sarbinowskiego znaleziono pla 
my krwi oraz ze względu na 
jego konflikty z żoną.

Prokurator Wojewódzki •- 
skarża więc B. Sarbinowskiego 
o to, że w zamiarze pozbawie­
nia życia żony podczas snu 
uderzył ją kilka razy tępym 
narzędziem w głowę, wskutek 
czego nastąpił zgon, (ak)

Potąnlają rebelią a/ Materii

Na zdjęciu: do sekretariatu w 
Pałacu Elizejskim napływają 
nadal liczne listy i telegramy 
z poparciem dla de Gaulle’a.

Kot. — CAF

Spiesz z oddaniem kuponów „Koziołków1*
Oprócz głównej wygranej 500.000,- zł 

w lutym czeka na Ciebie wiele cennych 
NAGRÓD RZECZOWYCH

Brazylijski zespół 
w Wielkopolsce

Na kilkutygodniowe wystę­
py przyjechał do Polski z Bra 
zylii zespół murzyński, którego 
na scenie ujrzy pierwsze 
Gniezno w czwartek 11 bm., a 
w piątek — Kalisz. Mieszkań­
cy obu miast zobaczą między 
innymi „Karnawał w Rio de 
Janeiro”, (na)

REKORDOWA LICZBA

♦' I? ck 1960 w Proęiukcii 
* -l*- naszych stoczni cha- 
* rakteryzować się będzie du 
* żą liczbą nowoczesnych. 
* prototypowych statków tak 
t dla armatorów krajowych 
* jak i Związku Radzieckie-
$

$

go, Brazylii, Indonezji, 
Szwajcarii i Francji. _ »

Wśród nowych typów 
statków ze Stoczni Gdań­
skiej największy będzie
zbiornikowiec 18.000—19.00
TDW, zmo de r n i zo w a ny
dziesięciotysięcznik i traw 
ler — przetwórnia dla ar­
matorów krajowych, tramp 
dla Brazylii, drewnowiec 
dla ZSRR i dziesiąeietjsię 
cznik dla Szwajcarii,

ZAPOWIEDZI IZRAELA

Na uroczystości wodowa 
nia w stoczni lubec- 

kiej kolejnego statku zbu­
dowanego dla Izraela w ra 
mach odszkodowań ze stro 
ny NRF, dyrektor izrael­
skiego przedsiębiorstwa że 
glugowego ZIM zapowie-

♦ dział złożenie przez swój 
♦ rząd dalszych zamówień w 
* podobnych przedsiębior- 
* stwach w Niemczech Za- 
♦ chodnich.
* Jak dotychczas zachod- 
♦ nioniemieckie stocznie wy 
♦ budowały dla Izraela z ty 
♦ tułu odszkodowań 53 stat- 
♦ ki.

Nowy krok ku odprężeniu
Moskiewscy korespondenci prasy 

zachodniej donoszą od szeregu 
dni, iż rząd i społeczeństwo radziec­
kie przygotowują bardzo serdeczne 
przyjęcie dla prezydenta Włoch, 
Giovanni Gronchiego. Opuścił on 
5 bm. Rzym, udając się z tygodnio­
wą oficjalną wizytą do Związku Ra­
dzieckiego. Gronchi jest pierwszym 
prezydentem państwa należącego do 
paktu atlantyckiego, który jako gło­
wa państwa wyjeżdża do Moskwy. 
W listopadzie ub. roku przebywał 
tam prezydent neutralnej Austrii, 
Schaerf, w maju przybędzie prezy­
dent Eisenhower.

Gronchi jest jedną z najwybit­
niejszych osobistości politycznych 
współczesnych Włoch. Brał on czyn­
ny udział we włoskim Ruchu Oporu 
podczas hitlerowskiej okupacji. Od 
40 lat jest działaczem politycznym, 
związanym naprzód z katolickim 
ruchem związkowym, a po II woj­
nie światowej — z chrześcijańską 
demokracją. Podczas tak długolet­
niej działalności, przerwanej jedy­
nie dyktaturą faszyzmu, Gronchi 
pozyskał autorytet, który wykracza 
obecnie daleko poza granice Włoch. 
Dla nikogo nie jest tajemnicą, że 
w łonie chadecji reprezentował jej 
lewy, postępowy odłam. Jakkolwiek, 
zgodnie z konstytucją. Gronchi nie 
ma obecnie — jako prezj dent —

możliwości odgrywania bezpośred­
niej roli w życiu politycznym swego 
kraju, to jednak znawcy tego życia 
są zgodni w tym, że wywiera on na­
dal istotny, pośredni wpływ na po­
litykę Włoch, zarówno wewnętrzną, 
jak i zagraniczną.

W pierwszym przypadku uchodzi 
za rzecznika rozszerzenia współpra­
cy chadecji na lewo i za nieprzejed­
nanego przeciwnika władzy mono­
poli. W drugim zaś przypadku jest 
otwartym zwolennikiem światowego 
odprężenia i zbliżenia na tej plat­
formie pomiędzy Wschodem a Za­
chodem. Uważa się powszechnie, żć 
niejeden doniosły krok w polityce 
rządowej inspirowany był i jest 
przez prezydenta.

Wyjeżdża więc do Moskwy wybitj 
ny mąż stanu, którego dof 

świadczenie i realizm polityczny 
predestynują niewątpliwie do ode­
grania niemałej roli w umacnianiu 
pokojowej współpracy wszystkich 
narodów. Od szgteigu miesięcy Wło­
chy zabiegają ,ó to. aby odgrywać 
w polityce europejskiej należną im, 
jako 50-milionowemu państwu, rolę. 
Przez szereg lat Włochy przeżywały 
upokarzającą, drugorzędną rolę w 
zespole tak zwanych „sojuszników 
atlantyckich”. Były premier Fan- 
fani, uważany skąd inąd za bliskie­

go postępowym koncepcjom poli­
tycznym prezydenta, zainicjował po­
litykę, której celem była, większa 
samodzielność Włoch na arenie mię­
dzynarodowej i większe ich posza­
nowanie wśród samych sojuszni­
ków. Te wysiłki nie pozostały bez 
rezultatu. Dowodzj tego choćby u- 
dział Włoch w „Komisji Rozbroje­
niowej 10-ciu”, ich konsultowanie 
w łonie NATO, ich wzrastający pre­
stiż w basenie śródziemnomorskim 
i w świecie arabskim poprzez zaję­
cie niedwuznacznej pozycji w kon­
fliktach państw arabskich z zachod­
nimi mocarstwami, czy to na tle 
politycznym (Algieria), czy toż go­
spodarczym (ropa naftowa na Bli­
skim Wschodzie).

Jakkolwiek rząd włoski uważa 
sojusz atlantycki,za fundament swo­
jej polityki zagranicznej, to jednak 
nie /chce być jedynie wykonawcą 
poleceń innych.

Wizyta prezydenta Gronchiego w 
Związku Radzieckim jest za­

manifestowaniem dążenia do ode­
grania jirzez Włochy pewnej włas­
nej roli w zbliżeniu Wschodu z Za­
chodem. Zresztą, same Włochy u- 
czyniły w tym kierunku konkretne 
kroki zacieśniając i rozszerzając 
wyraźnie współpracę gospodarczą 
ze Związkiem Radzieckim i z Polską. 
W obecności Gronchiego zostanie

podpisany w Moskwie traktat kul­
turalny, którego znaczny zakres 
świadczy o woli rządów obu państw 
umocenienia wzajemnych stosun­
ków. Powstaje stała komisja mie­
szana, która będzie czuwać nad rea­
lizacją traktatu, przewidującego 
wymianę naukowców i pedagogów, 
wielkich zespołów artystycznych, 
wystaw kulturalnych, pogramów 
radio-tele wizyjnych.

Prezydent Gronchi wyjeżdża o- 
becnie dc ZSRR po uprzednim od­
roczeniu wizyty o miesiąc, wskutek 
nagłego przeziębienia. Tę przerwę 
włoska prawica wykorzystała do 
podjęcia nowej próby odłożenia po­
dróży prezydenta „ad calendas 
graecas”. Głośne było niesłychane 
wystąpienie kardynała Ottavianiego, 
który w niedwuznacznej formie 
apelował do Gronchiego, jako 
„chrześcijanina”, aby „nie wy­
ciągał ręki”, to znaczy, aby po pro­
stu nie jechał do Moskwy, ponieważ 
„nie ma odprężenia wśród ludzko­
ści”. Ta zsynchronizowana akcja 
włoskiej prawicy klerykalnej zakoń­
czyła się całkowitym fiaskiem. 
Zgodnie z zamanifestowaną wolą 
zdecydowanej większości narodu 
włoskiego, jako pierwszy obywatel 
udaje się w podróż w szlachetnej 
misji umocnienia pokoju na święcie.

Antoni Pawlikicwicz
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Nawyk sprawiedliwości
„...zwróciły się do nas dwie rodziny ze sfer nau­

kowych z prośbą o rozstrzygnięcie sporu lokalo­
wego, jaki powstał między nimi. Obydwie strony 
oświadczyły, że nie czują do’ siebie urazy. XV cza­
sie okupacji jedna ze stron uchroniła nawet drugą 
przed akcją Gestapo. Obecnie jednak nie mogą 
sami dać sobie rady z wzajemnym konfliktem i 
proszą Komitet Blokowy o rozstrzygnięcie całej 
sprawy...”.

Z protokołu jednego z Komitetów Blokowych

wobec siebie, nawykach
sobkostwa, w tkwiącej w 
wielu środowiskach niechęci 
do kolektywnego działania. 
Istnieje także opór wynikają­
cy z pewnych postaw poli­
tycznych. Niezorganizowany, 
niemniej jednak — uchwytny.

KULTURA str. *

Sobotni felieton Jerzego Korczaka

W błocie

Państwowe Przedsiębior­
stwo „Moda Polska” zapre­
zentowało kolekcję wiosen­
no-letnią na 1960 rok. Po­
kazane modele znajdują sic 
już w produkcji i w pierw­
szej połowie marca będzie 
można je nabyć. Na zdję­
ciu — płaszcz męski pope- 

linowy.
CAF — fot. Langda

akich problemów 
mniej lub bardziej 
drażliwych, znaj- 
dziemy w naszym 
życiu sporo. Zatar­
gi sąsiedzkie, kon­

flikty koleżanek, mniej lub bar 
dziej chuligańskie rozróbki, 
wreszcie drobniejsze sprawy 
o nieposzanowanie mienia spo 
łecznego coraz częściej roz­
strzygane są nie na wokandzie 
sądów państwowych, lecz w 
komitetach blokowych, sądach 
koleżeńskich, na zebraniach 
organizacji związkowych czy 
partyjnych, a więc w sytua­
cjach mających charakter 
społecznych sądów środowi­
skowych.

Powstał problem...
Ta, narzucana przez życie

* praktyka coraz wyraźniej 
wskazuje na narastanie pro­
blemu, który skrótowo można 
by nazwać potrzebą uspolecz-
niania sądownictwa na-

Niemałą sensację na tego­
rocznym przeglądzie mody 
wiosennej w Londynie były 
kapelusze. Wiele t nich 
miało obwód koła małego 
samochodu osobowego. Ale 
w takim kapeluszu trudno 
będzie jej właścicielce do­
stać się do wnętrza auta... 
Nie wszystkim jednak nowy 
model kapelusza przypadl 

do gustu.
Na naszym zdjęciu (z le­
wej) widzimy biały kape­
lusz filcowy, na prawo ka­
pelusz z szifonu w kolorze 

lila, (tp) ■
Fot. — NRZ

Szmery
świata

EGIPT

Drzewa pękają 
od mrozu

Ze starożytnego miasta 
Tanis pod Damiette, na pół- 
nocny-wschód od delty Ni­
lu, przetransportowano do 
Kairu obelisk faraona Ram­
zesa II. Stanie on w cen­
trum stolicy Egiptu, na 
wyspie Ghezireh. Obelisk 
ten, zbudowany z różowe-
go granitu assuańskiego,
jest złamany na dwie czę­
ści: jedna mierzy 8,50, a

W Górach Świętokrzyskich 
temperatura spadła do minus 
21 stopni. Najzimniej jest w 
rejonie Łysej Góry i św. Ka­
tarzyny.

W niektórych kompleksach 
leśnych od mrozu popękało 
wiele drzew. Od mrozu ucier- [ 
Piały również drzewa owoco- ’ 
we rosnące w sadach w No- 
wej Słupi, Czajęcicach i w 
innych miejscowościach.

W lasach świętokrzyskich 
zamarzło wiele ptaków. St-ada 
Ptaków chronią się przed 
zimnem na strychach i budyn­
iach gospodarczych. Ptaki do­
karmiane są przez dzieci i pra­
cowników lasów państwowych.

PAP

druga 6 m wysokości. Pierw 
sza waży 70, druga — 37 
ton. Transport z Tanis do 
Kairu — to jest na odleg­
łość 300 km — trwał 83 dni. 
Odbywał się on drogą ko­
lejową i wodną.

USA

Ale trafili

Największy balon świata 
wypuszczono z lotniskowca 
Valley-Forge na wysokości 
Porto Rico. Wysokość jego 
wynosiła 150 m, a więc ty­
le co 50-piętrowy drapacz 
chmur. Na pokładzie znaj­
dowały się instrumenty do 
badania promieni kosmicz­
nych na wysokości 35 km. 
Ogólna ich waga przekra­
czała 100 kg.

Dopiero po kilku dniach 
udało się wyłowić łódkę 
balonu z instrumentami. 
Unosiła się na falach Mo­
rza Karaibskiego. Mimo 
pewnego uszkodzenia łódki, 
przypuszcza się, że film i 
aparty pozostały nietknięte.

WĘGRY

Nieznani złodzieje skradli z 
kościoła w mieście Jork w sta 
bie Pensylwania taśmę magne­
tofonową. Jak się później oka­
zało, na taśmie nagrane było 
kazanie osnute na przykaza- 
niu „nie kradnij”.. (PAP)

Budapeszt szczyci się naj­
większą ślizgawką na świe­
cie. Położona blisko cen­
trum miasta, w jednej z 
najpiękniejszych dzielnic — 
obok Pomnika Bohaterów 
— może swobodnie pomie­
ścić 10 tysięcy łyżwiarzy.

szym kraju. Aktualność pro­
blemu wynika zarówno z fak­
tu przeciążenia sądów pań­
stwowych drobnymi sprawami 
karnymi, jak i z ewolucji o- 
pinii społecznej, która coraz 
częściej dostrzega celowość 
bezpośredniego osądzania czy­
nów przestępczych w środo­
wisku, w którym przestępca 
czyny takie popełniał. Momen 
tern szczególnie mobilizującym 
opinię społeczną w tym kie­
runku są pleniące .się kradzie­
że mienia społecznego.

Problem uspołecznienia są­
downictwa nie jest oczywiście 
nowy. W Polsce ewolucja są­
downictwa w kierunku form 
społecznych ma już swojo za­
lążki w instytucji ławników 
ludowych w sądach państwo­
wych, a także w kolegiach- 
karno-administracyjnych rad 
narodowych, gdzie orzekają o 
winie i karze sami obywatele 
delegowani do tej funkcji na 
podstawie wyboru. Przypom­
nij my ponadto o obowiązku 
sądów państwowych składania 
sprawozdań ze swej działalno­
ści wobec rad narodowych.

W niektórych krajach so­
cjalistycznych działają już u- 
stawowo sądy społeczne w 
przedsiębiorstwach państwo­
wych, spółdzielniach, komite­
tach blokowych, organizacjach 
zawodowych, stowarzyszeniach 
itp. Sądy tego typu osiągają 
bardzo pomyślne rezultaty i 
stopniowo rozszerzają krąg 
swego działania. Sądom spo­
łecznym podlegają zazwyczaj 
drobne sprawy karne, jak 
zniewagi, kradzieże i naduży­
cia, sprawy typu chuligań­
skiego, spory wynikłe ze sto­
sunku pracy czy stosunków 
lokatorskich - itp.

Okazuje się w praktyce, że 
ludzie sądzeni w sprawach 
karnych przez sądy społeczne 
o wiele -skuteczniej i głębiej 
odczuwają osąd społeczności, 
w której żyją, pracują czy 
działają, aniżeli wyroki są­
dów państwowych.

Adres społeczeństwo
HI takiej atmosferze odnaj- 
** dywanie wspólnego mia­

nownika dla oceny czynów 
przestępczych w szerokich
kręgach ludności nie jest
sprawą łatwą. Pomimo to od­
czucie sprawiedliwości zysku­
je w naszych stosunkach spo­
łecznych coraz głębszą jedno- 
.litość i uznanie. Znajdujemy 
się niewątpliwie na tym eta­
pie, kiedy instytucje uspołecz­
niające przeważają nad siła­
mi ośrodkowymi. Jest to na­
stępstwem oczywistego faktu, 
że coraz więcej ludzi wiąże u 
nas swój byt z własną pracą 
zarobkową. Wspólnota bytu 
materialnego, pomimo wszel­
kich pozostałych jeszcze roz­
bieżności, jednoczy wysiłki i 
umysłowość nas wszystkich.

Dlatego też słusznie Mini­
ster Sprawiedliwości, inicju­
jąc dyskusję na temat pers­
pektyw sądownictwa społecz­
nego w Polsce, zaadresował 
wyraźnie cały ten problem w 
stronę społeczeństwa. Rzecz 
przecież w tym, aby ta naj­
bardziej społeczna reforma ze­
stalać należycie zrozumiana 
przez samo społeczeństwo i 
przez nie przygotowana. Tyl­
ko wówczas działalność sądów 
społecznych będzie słuszna i 
skuteczna.

Jest więc chyba czas po 
temu, aby wszystkie środowi­
ska społeczne — zakład pracy, 
komitety blokowe, instytucje 
zawodowe i społeczne — stwa 
rżały wokół tego problemu 
odpowiedni klimat dyskusyj­
ny, przygotowując stopniowo 
grunt dla wybitnie postępowej 
reformy społecznej.

Wit Gawrak

& zez erze mówiąc, o~ 
brzydło mi już pisa­

nie na tematy kulturalne. 
Nie żebym nagle uznał tę 
dziedzinę za jałową i nie 
wartą kruszenia kopii; od­
wrotnie — nic bardziej po­
trzebnego jak kierowanie 
ludzkiej uwagi na rzeczy 
pobudzające rozum i wy­
obraźnię. Ale czasem to już 
naprawdę ręce opadają. Ot, 
praktyczny przykład sprzed 
kilkunastu dni.

Do Poznania zawitał wre­
szcie znakomity film ame­
rykański „Dwunastu gniew 
nych ludzi". Nie będzie na 
pewno przesadą jeśli stwier 
dzimy, że jest to jeden z 
najlepszych, najbardziej 
wartościowych obrazów, 
jakie dane było oglądać 
naszej publiczności po woj­
nie. Mówi on o odwiecznym 
problemie winy i kary, mó­
wi o ludzkiej obojętności 
loobec cudzego losu, mówi 
wreszcie — ukazując to na 
praktycznym przykładzie — 
co to jest prawdziwy hu­
manizm i jak należy o nie­
go walczyć.

Nie zamierzam pisać re­
cenzji z tego filmu ani na­
wet szerzej go omawiać. 
Chcę tylko raz jeszcze za­
stanowić się nad przedziw­
nym zjawiskiem obojętno­
ści wooec wybitnych dziel 
sztuki, które pobudzają do 
chwili zadumy, do chwili 
intelektualnego wysiłku. Bo 
„Dwunastu gniewnych lu­
dzi” zeszło z ekranu repre­
zentacyjnego kina „Apollo” 
po trzecn czy czterech 
dniach; publiczność poznań 
ska pozostała, głucha i nie 
ma na treść i jormę filmu.

nowie ten i ów: „Czło- 
wiek po pracy chce

nikatywny. Nowoczesność 
— co usiłują wmawiać nie-
którzy w niczym nie
przeszkadza, by każdy wie- 
dział, o co chodzi, a cho- I 
dziło o rzecz niebagatelną: 1 
opolski „Kain", bardziej I 
jeszcze niż byronowski ory- ( 
ginął, rehabilitował pierw- / 
szego na świecie zabójcę. I 
Kain — na scenie (.polskie- ■ 
go teatrzyku — był zbun- ) 
towanym przeciwko porząd I 
kowi świata bohaterem. i

Siedziałem na widów- i 
ni rozmyślając so- )

bie jak nasza
publika przyjmie

■poznańska
to tak

prowokujące, świeże, i peł­
ne realizacyjnej inwencji 
przedstawienie. Bo prze­
cież w Poznaniu — rzecz 
to ogólnie znana — bardzo 
źle widziany jest każdy, 
kto próbuje wyłamać się 
z ogólnie przyjętych zwy-
Czajów
— także, 
wszystkim

Byłbym 
wwaziec,

tradycji, kanonów
‘a może przede 
w sztuce.
zapomniał po- 
że do Opo-

la pojecnałem, między in- 1 
nymi też, aby „Kaina" — ) 
w ramacn stałej współgra- 5 
cy leatru Satyry z Teatrem l 
13 Rzędów — zaprosić do i 
Poznania. A więc rzecz 
wyjaśni się z początkiem / 
kwietnia, oo wtedy praw- ; 
dopodobnie Opolanie do nas 
zawitają. \

/jeszcze jedno: tak się l 
składa, że już drugi, ) 

kolejny felieton kończę cy- I 
latem z nadesłanej do mnie ;
korcsponaencji. Otóż 
zostałem okrutnie 
miony, tym razem 
„średnio-kulturalnego
znaniaka

znów J 
zgro- :

Po- j
(aż dziw skąd ta :

Lipsi w CSU

w kinie czy 
zipnąć, chce 
ca, ubawu”.

w teatrze od- 
śmiechu, tań- 

Ale nikt prze-

Sądy są „daleko"
l| zieje się tak przede wszyst- 
• ’ kim dlatego, że sądy pań­

stwowe są „daleko” i często 
najbliższe otoczenie przestęp­
cy niewiele wie o istotnych dla 
kształtowania społecznego o- 
sądu szczegółach przestępcze­
go czynu. Stąd też wyrok są­
dowy nie zawsze współbrzmi 
z odczuciem społecznym wy­
miaru sprawiedliwości. Nato­
miast orzecznictwo samych 
kolektywów społecznych po­
zwala nie tylko dotrzeć do 
wszystkich zakątków psychiki 
sprawcy, ustalić dokładnie 
przyczynowość czynu przestęp 
czego (bardzo ważne!), ale za­
razem pozwala na pod­
jęcie obok kary, czy niekiedy 
zamiast kary — praktycznych 
środków wychowawczych. W 
Związku Radzieckim, gdzie 
sądy społeczne dysponują już 
pewnym . zasobem praktycz­
nych doświadczeń — w okreś­
lonych wypadkach niejedno­
krotnie zamiast kary stosuje 
się środki pomocy społecznej. 
Orzecznictwo kolektywów' spo 
lecznych oddziałuje zarazem 
niezwykle aktywnie na posta­
wę moralną całej tej wspól­
noty, która osądza czyn aspo­
łeczny.

Swego czasu pojawił się w 
prasie krajowej obszerny wy­
wiad, przeprowadzony przez 
Agencję Publicystyczną API 
z ministrem sprawiedliwości 
Marianem Rybickim na temat 
perspektyw rozwoju sądów 
społecznych w Polsce. Mini­
ster Rybicki, ustosunkowując 
się wówczas pozytywnie do 
tego rodzaju koncepcji, wska­
zywał jednak, że droga do jej 
praktycznej realizacji nie jest 
bynajmniej łatwa.

Należy uzmysłowić sobie, że

W NRD opracowano i spo­
pularyzowano ostatnio nowy 
taniec towarzyski, nazwany 
dość wdzięcznie „lipsi” (chyba 
od Lipska?). Zdobył on sobie 
niemało zwolenników w Niem­
czech. obecnie zaś „zawojowu- 
je” Czechosłowację. Wszystkie 
praskie szkoły tańca zaczęły 
nauczać kroku lipsi, uczy się 
go młodzież w domach kultury 
i świetlicach. Również telewu-
zja Praga, prezentowała
niedawno program, pokazują­
cy nowy taniec w... praktyce. 
Dziwne, że do tej pory u nas 
jakoś o lipsi się nawet nie 
mówi, (pio)

cięż nie neguje takim oczy­
wistym racjom! Tylko, że 
wszystko jest sprawą wła­
ściwych proporcji. Może 
brzmi to jak paradoks, ale 
na pewno smutny i nudny 
byłby świat, gdyby rozgry­
wały się na nim same tylko 
komedie. Zwłaszcza takie 
jak „Kłopotliwy wnuczek” 
czy któraś z infantylnie 
głupich historyjek pana 
Anatola.

Przed, kilku dniami by­
łem w Opolu, mieście któ­
rego ilość mieszkańców nie 
przekracza chyba 60.000. 
W tymże Opolu, w ma­
łym teatrzyku 13 Rzędów 
miałem okazję zobaczyć 
przedstawienie „Kaina” By­
rona. Spektakl był świetny, 
ultranowoczesny, a przy 
tym jak najbardziej komu-

skłonność do tej anonimo­
wej twórczości!?) „Pieni się 
Pan ze złości na „spory 
odłam tzw. puoliczności 
tradycyjnej ’ (czytaj moral­
nej, cześć poznaniakom za 
to) która nie potrafiła oce­
nić tej nowoczesności (za- 
szarganej) i reagowała na 
nią z obrzydzeniem. Za-
pomniał Pan, widz to
klient, który piąci i ma 
prawo wybierać, a nie brać 
io, co mu dostawca narzu­
ca, a że klient jest wy­
bredny, to nie powód, oy 
na niego ciskać gromy i 
grozie szarganiem święto­
ści. Więcej umiaru Panie 
Nowocześniaku! V£olno psu 
na Pana Boga szczekać, mi­
mo to świętość pozostanie 
świętością. Nie każdy zaś 
ma ochotę tarzać się w 
błocie kultury nowoczesnej, 
tym mniej wolno nas Po­
znaniaków do lego zmu­
szać”.

duchowi 
pewnym 
wia się u 
dawnych

takiej reformy w 
sensie przeciwsta- 
nas tradycjonalizm 

stosunków społecz-
nych, ujawniający się we 
wzajemnej nieufności ludzi

Sama &obla wyżu, ja

21-letnia malarka amerykańska Joan Markson jest na pe­
wno jedyną w świecie, która wpadła na pomysł pozowania 
samej sobie do aktów. Chociaż kto wie, czy jedyną? A co 

na ten temat mówią poznańskie plastyczki?
Fot — CAF

ił ie zamierzam uszczę- 
śliwiać P. T. Czytel­

ników dalszymi fragmenta­
mi lego listu. Chciałbym 
tylko dodać, że mój pogrom 

( ca wyraża swój absolutny 
( wstręt do nowoczesności 
I używając konsekwentnie 
1 starej pisowni.

Chwała mu za to! A za 
poniesioąe trudy niech po­
zwoli Sobie zadedykować 
ten felieton od człowieka, 
„który tarza się w błocie 
kultury nowoczesnej”.

Kino przyszłości
W Warszawie wybudowane 

ma być pierwsze w kraju ki­
no przystosowane do najnow­
szych systemów projekcji sze­
rokoekranowej. Projekt taki 
jest obecnie omawiany. Podję­
cie decyzji poprzedzić muszki 
jednak dokładne rozważania. 
Kin systemu cinerama czy 
kruglorama jest zaledwie kil­
ka na świecie. Musimy więc 
upewnić się, czy nasze kino 
będzie miało zapewniony re­
pertuar. Przewidujemy zresz­
tą, że będzie można w nim wy 
swietlać także filmy szeroko-
ekranowe typu 
lub standartowe,

Chodzi o to, by 
kina umożliwiało 
mów projekcji — 
rama, zbliżony ( 
stem todd-ao, a

cinemascope

' wyposażenie 
> kilka syste- 
■ a więc cine- 
do niego sy- 

t być może
nawet radziecką krugloramę. 
Tę ostatnią w której film wy­
świetlany przez 24 aparaty o- 
gląda się na ekranie obiegają­
cym wokół salę, za kilka mie­
sięcy otrzymają mieszkańcy 
Pragi czeskiej. Jeżeli zapadnie 
decyzją budowy, warszawiacy 
otrzymają „kino przyszłości” 
— za cztery lata. (PAP)
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Akcja „asfaltowa Świnia"
Gdzie? W Berlinie!

p roblem jest stary, jak.;, nasze kłopoty mięsne. Po prostu 
1 chodzi o organizację zbiórki odpadków kuchennych w 

mieście. Sprawie tej poświęcaliśmy niedawno sporo miej­
sca, trzeba bowiem stwierdzić, że ta, niewątpliwie słuszna 
z gospodarczego punktu widzenia myśl, nie może się jakoś 
doczekać realizacji. Uznaliśmy zatem za pożyteczne podzie­
lenie się z Czytelnikami (i nic tylko z Czytelnikami...) do­
świadczeniami demokratycznego Berlina, gdzie ostatnio sze­
roko rozpropagowano pośród mieszkańców akcję „asfalto­
wa Świnia”, przystępując zarazem do nadania jej zorganizo­
wanych ram.

Na wstępie maleńkie wyjaś­
nienie: skąd, szokująca nieco, 
nazwa przedsięwzięcia? Stąd,

ci, i były do tej pory w zbiór­
ce pomijane.

że idzie o tzw. wkład śród-
mieścia Berlina w akcję zbie­
rania kuchennych odpadków. 
Skrupulatni radni berlińscy 
wyliczyli, iż do tej pory jedy­
nie około 20 proc, wspomnia­
nych odpadków przejmowa­
nych jest przez tuczarnie trzo­
dy chlewnej; tym samym oko­
ło 6.000 ton mięsa corocznie 
„nie zostaje wyhodowanych”, 
odpowiadające bowiem potrze 
bom tuczu kwantum odpad­
ków wędruje na śmietniki.

PROSTE OBLICZENIE...
O achunek berlińczyków o- 

piera się na następują­
cych założeniach: na gospodar

nominn
WIERSZE WŁ. BRONIEWSKIEGO

Kierownictwo filii nr 5 Miejskiej 
Biblioteki Publicznej im. E. Ra­
czyńskiego zawiadamia, że 9 bm. 
(wtorek) odbędzie się w siedzibie 
filii przy ul. Dzierżyńskiego 94, 
wieczór autorski Władysława Bro­
niewskiego. Początek imprezy o

WNIOSEK RADNYCH

W związku z tą sytuacją, 
’ ’ radni berlińscy na ostat'

niej sesji stolicy NRD,
ostro żądali od tamtejszego 
magistratu posunięć, które by 
zapobiegły dotychczasowemu 
marnotrawstwu. Postulaty ra­
dnych spotkały się z pełnym 
zrozumieniem mieszkańców 
miasta, domagających się za­
razem sprawniejszej organiza 
cji odbioru odpadków, a tak­
że objęcia akcją „asfaltowa 
Świnia” kompleksów miesz­
kalnych, w których domy wy­
posażone są w zsypy do śmie-

godz.

Jak 
dział

17. Wstęp wolny, (na)

III KONCERT

już informowaliśmy, Wy- 
Wokalny Państwowej Wyż-

szej Szkoły Muzycznej organizuje 
cykl wieczorów arii i pieśni kom­
pozytorów polskich. Koncerty te 
zorganizowano z okazji inaugura­
cji obchodów Millenium.

Dnia 8 bm. (poniedziałek), o godz. 
19.15 odbędzie się w auli PWSM 
(ul. Czerwonej Armii) trzeci kon­
cert z zapowiadanego cyklu. W 
programie pieśni M. Karłowicza.

Czekamy na ten sklep

GŁOS'

Nominacje
w Akademii
Medycznej
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Pierwsze sygnały

Klienci o działaniu

stwo 
ilość 
ków

domowe można przyjąć 
dwu kilogramów odpad- 
kuchennych tygodniowo,

to jest ośmiu miesięcznie. Ber­
lin posiada w przybliżeniu 

fOO.OOO gospodarstw domowych. 
Jeśliby odliczyć jedną ..^rzecią 
na mieszkańców przedmieść, 
których można uznać w jakimś 
stopniu za wykorzystujących 
odpadki kuchenne dla żywie­
nia drobiu lub innego inwen-

Jak się dowiadujemy, mi­
nister zdrowia, prof. dr Raj­
mund Barański powołał 
dwóch nowych kierowników 
katedr w poznańskiej Akade 
mii Medycznej.

Na kierownika Katedry Hi- 
stologii Prawidłowej i Embrio 
logii powołany został prof. 
nadzwyczajny dr med. Kazi­
mierz Miętkiewski. Na kiero 
wnika Katedry Mikrobiologii 
Lekarskiej powołano prof. 
nadzwyczajnego dr. med. Jó­
zefa Wizę, (na)

witaminy „1“ w handlu
Czy witamina „I” (intensy fikacja sprzedaży) działa juj 

czy jeszcze nie działa w handlu? Odpowiadają na ' 
na to pierwsze listy Czytelników, z uwagami o zacho\va 
niu leczonego pacjenta.

,Chciałem kupić ceratę 
stół w sklepie „Wiklina”
pisze p. J. Nawrocki

Ekspedient zabrał ' się (nieco
niezdarnie) do odmierzania
towaru. Zwróciłem mu uwa­
gę, że tak ciąć nie można, ce-

tarza dałoby się pomimo
wszystko zebrać około 40.000 
ton odpadków rocznie!

Ponieważ jednak w rzeczy­
wistości zbiera się mniej niż 
10.000 ton, oznacza to zaprze­
paszczanie co roku około 30.000 
ton wartościowej karmy dla 
świń, które mogłyby być ho­
dowane w podmiejskich tuczar 
ni ach na potrzeby rynku mięs 
nego stolicy NRD. 30.000 pa­
szy -według rachunku: 1 q wie-
przewiny 5 q odpadków
kuchennych + 3,5 q paszy tre­
ściwej — oznacza w praktyce 
stratę 6.000 ton mięsa.

...TAKŻE DLA NAS
Ą teraz wróćmy na nasze

*- poznańskie podwórko.
W 400-tysięcznym mieście 
mamy około 100.000 gospo­
darstw domowych. Odliczyw 
szy, za przykładem Berlina, 
jedną trzecią na peryferie — 
mamy 66.000 gospodarstw, z 
których każde mogłoby do-
starczyć 96 odpadków

Poznańska Fabryka Luster 
pracuje dla całego kraju

Na skrzyżowaniach ważniejszych szos i w pobliżu wiaduk 
tów kolejowych w Wielkopolsce i w innych województwach 
coraz częściej spotkać można lustra o średnicy 1 metra. Uła-
twiają one 
w sytuacji

Jak dotąd 
ka Luster i 
dostarczyła

kierowcom różnych pojazdów zorientowanie się
na szosie.
Poznańska 
Szlifiernia 
około 400

luster. Zainstalowano

Fabry 
Szkła 

takich 
je w

bDPÓHWUMMZf
we; placówki. Oddano, mimo 
że w śródmieściu można na-

V’

rocznie. Baje to rocznie oko­
ło 6.300 ton odpadków. In­
nymi słowy: 1260 ton mię^a 
rocznie mógłby mieć Poznań 
więcej, gdyby nie nasza roz­
rzutność i niechęć do gospo­
darskiej skrzętności.
Być może odezwą się głosy, 

że tak źle nie jest; że pewna 
część odpadków kuchennych, 
zwłaszcza z zakładów gastro­
nomicznych, trafia do tuczar- 
ni. Zapewne tak jest. Przyj- 
mijmy nawet że, analogicznie 
jak w Berlinie, wykorzystuje­
my 1/5 odpadków (jest to na 
pewno zbyt optymistyczna o- 
cena!); wówczas jeszcze około 
1000 ton mięsa, które mogli­
byśmy mieć, pozostaje w sferze 
teoretycznych jedynie wyli­
czeń...

Cyklop
PS. A może przedstawiciele 

zainteresowanych przedsię­
biorstw tuczu odwiedziliby 
Lipsk, gdzie zbiórka odpad­
ków kuchennych zorganizowa­
na jest wręcz wzorowo? C.

Warszawa i Wrocław szczycą 
się posiadaniem specjalnych 
sklepów detalicznych, w któ­
rych można otrzymać żądane, 
dowolne ilości wyrobów z drew 
na, jak: sklejkę płyty pilśnio­
we, listewki, deseczki itp. Ud., 
wszystko, co potrzebne czło­
wiekowi do drobnych napraw' 
domowych lub majsterkowa­
nia. Sklepy wykazują fanta-

liczyć sporo sklepów 
branży.

tej

styczne obroty niezwykłą

Będziemy chyba zgodni z opi­
nią wielu mieszkańców mia­
sta, jeśli w ich imieniu popro­
simy Miejską' Komisję Plano­
wania Gospodarczego o zmianę 
decyzji. Jest lokal, są pienią­
dze na jego urządzenie. Jesz-

Alfa-Beta — Na anonimy nie 
odpowiadamy. (317)

Zygmunt Matuszak — Informacje
do art. 
roliny” 
sowego

Piotr

,,Dramat u wybrzeży Ka- 
zaczerpnięto z serwisu pra 
Polskiej Agencji Prasowej.

(305) *
Kański — W sprawie pra-

frekwencję klientów.
Poznań nie może się doczekać 
takiego sklepu specjalistycz­
nego, mimo że Wojewódzkie 
Biuro Zbytu Drewna od roku 
zabiega o potrzebny na ten cel

cze w tym roku Poznań
mógłby mieć placówkę, która 
tak doskonałe zdaje egzamin 

w innych miastach, (c)
Fot. — K. Przychodzki

cy w kopalni należy zwrócić się 
do Biura Zatrudnienia przy ul. 
Sierocej. (313)

Józef Kol — Zaoczne Technikum 
Księgarskie mieści się w Poznaniu 
przy ul. Inżynierkiej 10. Należy 
mieć ukończone 16 lat, nauka trwa 
10 semestrów, czyli 5 lat. (296)

lokal. Lokal jest — 
popatrzeć na zdjęcie 
ulicy Ratajczaka 22, 
Wybudowanym domu 
tkiej Fabryki Mebli.

prosimy 
— przy 
w nowo 
Poznań- 
Ale też

id roku parter na głucho za­
bity jest deskami. Nie poma­
gają wnioski inicjatorów uru­
chomienia sklepu detalicznej 
sprzedaży drewna. Pomiesz­
czenia sklepowe oddano rze­
komo dyrekcji M1ID artyku­
łami odzieżowymi, która nie 
przystępuje do urządzenia np-

33 izby ponad plan
Poznańskie Przedsiębior­

stwo Budowlane nr 2 wyko­
nało ubiegłoroczne zadania 
budowlane w przeszło 100 
proc. Do końca grudnia 1959 
r plan przewidywał wykona­
nie 2947 izb mieszkalnych, a 
oddano do użytku 2980.

Nie jest to oczywiście du­
ży sukces. Przy obecnych jed 
nak trudnościach kadrowych, 
a także uwzględniając nieryt 
miczną dostawę materiałów 
budowlanych, 33 izby oddane 
ponad plan (an)

Pierwsza z
]Vadchodzi 15 rocznica oswobodzenia Pozna­
li nia. Przy tego rodzaju rocznicach zwy- 
kliśmy posługiwać się pojęciem „pierw- 
s z y”. A zatem pierwszy prezydent miasta, 
pierwszy sklep, pierwsza linia tramwajowa, 
pierwsza kawiarnia, itp.

Poniższe wspomnienie będzie jeszcze jed­
nym listkiem laurowym dorzuconym do wień­
ca pierwszych. Jest tc wspomnienie 
nauczyciela — Henryka Klcmkiego, który or­
ganizował pierwszą polską szkołę w wyzwo­
lonym Poznaniu.

Z Jeżyc Niemcy już ustąpili. Przy ulicy Sło­
wackiego pod numerem 58/60 w dużym 

gmachu szkolnym — straszny obraz. Szyby w 
oknach powybijane, tu i ówdzie brak ram 
okiennych, drzwi. Wszędzie pełno brudu, ku­
rzu, połamanych sprzętów, porzuconych sien­
ników, poniewierających się wśród stosów 
śmieci, puszek po konserwach, strzępów mun­
durów, papierosów i żelastwa. Nie brak broni 
i... trupów.

Do tego to gmachu, w dniu 1 lutego 1945 r., 
przy odgłosie walk dochodzących z Cytadeli, 
przyszedłem z kolegą Bronisławem Wernerem

różnych, głównie południowo- 
zachodnich, województwach 
kraju. Lustra te, produkowane 
dotychczas wyłącznie przez 
Poznańską Fabrykę, mają być 
również demonstrowane na wy 
stawie w Ministerstwie Komu­
nikacji, dla zapoznania służby 
drogowej z tym nowym spo­
sobem zapobiegania wypad­
kom i zwiększania bezpieczeń 
stwa na szosach.

Należy zaznaczyć, że poza 
‘wspomnianymi lustrami fabry 
ka w Poznaniu dostarcza re­
flektory, szyby wystawowe i 
do wagonów oraz wszelkiego 
rodzaju szkło gięte, używane

przy produkcji mebli. W przy 
szłości fabryka jeszcze bar­
dziej rozszerzy swą produkcję, 
gdyż mieścić się będzie w no­
wocześnie wyposażonych ha­
lach, do których budowy przy 
stąpi się w najbliższym cza­
sie. (bro)

rata będzie nie do użytku 
Uciął jednak jak chciał. 
kazało się, że zamiast prosto 
kąta wyszedł mu... romb, K 
turalnie nie wziąłem tego ka 
wałka. Usłyszałem w odpo­
wiedzi, iż nie wezmę ja, 
mie inny. Jeśli to m$ją 
skutki witaminy „I”, t0 w. 
docznie lek jest zły, lub dia- 
gnoza niedobra”.

Jest i trzecia możliwość, po 
prostu witamina jeszcze’nie 
działa. Sprawa intensyfikuj; 
nie należy bowiem do najłag 
wiejszych problemów handlu 
Wymaga wielu usprawnień 
zerwania z wieloletnimi złymi 
przyzwyczajeniami. Ile 
jest i jakie są — wie każdy 
klient.

Inż. Monika Urbańska pj. 
sze nam o wypadku dość daw
nym, lecz dóbr za ilustrują. ----- zle zwyczajecym owe

Kiedy w sklepie galante
ryjnym nr 35 (o obrazowej
------- „Pończocha”) chcianazwie

75 nagród
za 90.000 zł

ła kupić skarpetki męskie i 
„Helanco”, odpowiedziano 
jej, że to niemożliwe, bo„, 
„są tylko na wystawie”. Nie
pomogło powoływanie 
na urządzenia MHW, 
książka zażaleń.
„Pończocha” ma widać

sie 
ani

dość

Opera 
w przyszłym 
tygodniu

tygodniu 
zwykle 
maicony.

Repertuar O 
pery im. St. 
Moniuszki jest 
w przyszłym

Wczorai, w lokalach Od­
działu Wojewódzkiego PKO, 
odbyło się losowanie nagród 
przeznaczonych dla uczestni­
ków akcji „300”. W losowa­
niu wzięło udział 65 tys. de­
klaracji złożonych przez mie­
szkańców Poznania i woje­
wództwa.

PKO ufundowało 75 nagród 
rzeczowych za około 90 tys. 
złotych. M. in. rozlosowano 
motocykle, telewizory, rowe­
ry, radia, pralki, lodówki, i 
aparaty fotograficzne.

W ciągu najbliższego tygo­
dnia PKO ogłosi we wszyst­
kich oddziałach, ajencjach i 
urzędach pocztowych wyniki 
losowania, (an)

atrakcyjnego towaru, by za­
biegać o klienta. Wkrótce 
przecież skarpet „Helanco” be 
dzie dosyć w sprzedaży i z 
kolei klient stanie się... a- 
trakcyjnym dla handlu. A 
wtedy podziała witamina. 
Tak już jest, niestety, że kul 
tura obsługi rośnie . proporcjo­
nalnie z ilością towaru na pól 
kach sklepowych, (zs)

nie- 
uroz- 

Na 
szczególną u- 

wagę zasługuje przedstawię-
nie sobotnie (13 bm.) „Eugeniu 
sza Oniegina”. Wystąpi w nim 
gościnnie artysta Opery War 
szawskiej Jerzy Sergiusz A-

„Dom Dziecka" 
otwarty dłużej

Od poniedziałku dyrekcja 
Domu Dziecka wprowadza z 
własnej inicjatywy nowe go­
dziny sprzedaży. Magazyn o-

Nasz Czytelnik, p. U. M. 
z Chwaliszewa pyta, kie 

dy wreszcie zostanie napra­
wiony odcinek chodnika od 
Garbar do mostu Chwaliszew 
skiego? Nie potrafimy i my
podać terminu, 
również, że na 
wym przejściu 
połamanie nóg.

ale sądzimy 
tak dziura- 

nietrudno o
Podobno o-

damczewski.
Pozostałe 

przedstawiają 
eo: wtorek (9

t warty będzie podobnie

skowy” 
(10 bm.) 
czysaraju

G.

dni tygodnia 
się następują- 

bm.) —„Bal ma 
Yerdiego, środa

tek (11 bm.)

- „Fontanna Bach- 
B. Asafiewa, czwar

.Aida” G.
Yerdiego, piątek (12 bm.) — 
„Jezioro łabędzie” P. Czaj­
kowskiego, niedziela (14 bm.) 
— „Madame Butterfly” G. 
Pucciniego.

W poniedziałek (8 bm.) te 
atr jak zwykle — nieczynny.

Początek przedstawień co­
dziennie o godz. 19. Bilety do 
nabycia przy kasie Opery 
lub — na 10 dni przed przed 
stawieniem — w placówkach 
„Orbisu”, (c)

jak PDT — w godzinach 9— 
19 bez przerwy.

Ponieważ największy ruch 
klientów notuje się po połud­
niu i częściowo w godzinach 
borannych, Dom Dziecka — 
kosztem uszczuplenia persone 
]j w okresie nołudniowym — 
zapewnił sobie obsługę w 
nrzedłużonym czasie sprzeda­
my.

A więc i w tym wypadku 
okazała się możliwa zmiana 
godzin handlu, co bezskutecz 
nie sugerowaliśmy już... przed 
trzema laty. Jak to jednak 
warunki zmuszają do zabie­
gania o klienta! (zs)

becny „porządek” pozostawi­
ło po sobie przedsiębiorstwo 
które niedawno wkopywało 
tu słup lampy jarzeniowej.

(0

Szczep Młodszych Drużyn
Wilków Morskich przy 

1 Hufcu ZHP prowadzi szew 
ko zakrojoną akcję upowsze­
chnienia pływactwa. Nauki 
trwa trzeci rok, a obecnie wy 
łoniło się nawet wśród za­
awansowanych grono płetwo­
nurków. Brawo druhowie! 
Oby Wasz dobry przykład zna 
lazł naśladowców, (c)

pierwszych
i inż. Heleną Piotrowską, z zamiarem organi­
zowania już polskiej szkoły.

Na widok spustoszenia, jakie zastaliśmy, 
opadły nam ręce. Ale rozpacz trwała chwilę. 
Podjęliśmy decyzję — do czynu.

Ówczesna Komenda MO przysłała nam do 
pomocy wziętych w dzielnicy Jeżyce jeńców 
niemieckich. Ich zadaniem było uporządko­
wanie szkoły i terenu. Jednocześnie organizo­
waliśmy najbardziej potrzebny sprzęt. Tym­
czasem p. Piotrowska rozpisała ogłoszenie o 
zapisach dzieci i przeprowadzała rejestrację. 
Zameldowali się takzh pierwsi nauczyciele:

1 Jerzy Wojtkowiak, Tadeusz Klanowski, 
Stanisława Wojtowicz. Pawła Sędziwska, Ja­
dwiga Broniewska. Włtleria Jamrozowa, Ste­
fania Fcchtmajer, Janina. Dźwikowska, Celina 
Szulczewska, Zofia Mikuła oraz Czesław 
Krych. Znalazły się i pomoce szkolne w po­
staci zeszytów i ołówków, a również szkło 
potrzebne do zabezpieczenia okien.

fW dniu 6 lutego 1945 roku — 1k klas roz­
poczęło normalną naukę. Na dzień ten wy­
znaczono też uroczyste otwarcię szkoły. Rów­
nocześnie zawiązał się i przystąpił do pracy 
Komitet Rodzicielski. Praca w szkole poto­
czyła się normalnym torem.

Jerzy Kassyan

Zgubiono - znaleziono
Pan Szymański 13. I. br. przy ul. 

Dąbrowskiego znalazł zegarek, zaś 
p. Górna paczuszkę, w której znaj 
duje się kreton. Zguby odebrać 
można w redakcji „Głosu”, ul. 
Grunwaldzka 19, pok. 58. (i)

zy to nie kpiny z ludzi?
Z jednej strony apeluje 

się o oszczędzanie wody, z
drugiej nikt nie troszczy
się o to, czy w handlu są czę 
ści zamienne do kranów, splu 
czek i innych urządzeń wodo 
ciągowych. Części takich ni? 
można kupić w sklepach, ale 
ogłasza się apele. Do kogo ta 
mowa? (z)

UŚMIECHNIJ SIĘ'

— Dzień 'dobry, Zosiu. O której ostatecznie Kowalscy
(,,Revue”)poszli do domu?
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Pracownicy poszukiwani

Magazynierów do pracy w magazynach zbożo- 
wo-nasiennych i artykułów masowych przyj - 
mie Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłop­
ska” w Międzyrzeczu, woj. zielonogórskie. Wy­
magane wykształcenie — co najmniej podsta­
wowe, kilkuletnia praktyka i złożenie gwaran­
cji wekslowych. Zgłoszenia osobiste lub pi­
semne przyjmuje Zarząd przy ul. 9 Maja nr 6, 
fcl. 476, 312. K524
Kierowców z praktyką posiadających prawo 
jazdy I lub II kategorii na wywrotki do pracy 
w terenie, pomocników kierowców, monterów- 
instalatorów centralnego ogrzewania z umiejęt­
nością izolowania, blacharzy na wentylacje 
przemysłowe i budowlane, clcktryków-monte- 
rów na linie niskiego i wysokiego napięcia oraz 
konserwację trafo-stacji — przyjmie zaraz Po­
znańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Lądo- 
wo- i Wodno-Inżynieryjnego, Poznań, St. Ry­
nek 77, pokój 203. Kierowcy proszeni są o zgło 
szenie się do Bazy Transportu Poznań-Juniko- 
wo ul Nowosólecka (ostatni przystanek 13).

K607
Głównego księgowego z wyższym wykształ­
ceniem ekonomicznym i 4-letnią praktyką lub 
z średnim wykształceniem i 8-letnią prak­
tyką w księgowości przemysłowej (branży me­
talowej) przyjmie z dniem 1 kwietnia 1960 r. 
Wronkowska Fabryka Wyrobów Blaszanych, 
Wronki. Towarowa 3, tel. 110-111. Szczegółowe 
ofprty z podaniem kwalifikacji i odpisów 
świadectw prosimy przesyłać do Działu Kadr.

K684
Samodzielnego referenta finansowego zatrud- 
nimy zaraz. Wymagane średnie wykształce­
nie względnie długoletnia praktyka po linii 
finansowej. Zgłoszenia prosimy kierować do: 
Dyrekcji MHD Art. Włókienniczymi, w Po­
znaniu, ul. Konfederacka, barak 1, Sekcja 
Kadr. K686
Głównego księgowcgo(ą) ze znajomością księ­
gowości budżetowej z wykształceniem śred­
nim do zakładu położonego w odległości 
50 km od Poznania (na trasie Poznań—Piła) 
zaangażujemy zaraz. Dojazd koleją wzgl. auto­
busem. Wynagrodzenie do uzgodnienia na 
miejscu. Oferty należy zgłaszać do Biura 
Ogłoszeń, Świerczewskiego. 3 pod nr 42189g.
Pracownika na stanowisko kierownika pro­
dukcji i usług poszukuje Spółdzielnia Inwa­
lidów. Wymagane wykształcenie średnie tech­
niczne, praktyka co najmniej 4-letnia oraz 
dobra znajomość branży odzieźowo-bieliźnia- 
nej lub obuwniczej. Warunki wynagrodzenia 
według umowy. Zgłoszenia na piśmie wraz 
z odpisami stosownych dokumentów prosimy 
składać do 15 lutego br. do Biura Ogłoszeń, 
ul. Świerczewskiego 3 pod nt K723.

Wpisy na korespondencyj­
ne kursy kreślarskie, ko­
sztorysowania przyjmuje, 
informacji pisemnych u- 
dziela — Ośrodek Szkole­
nia, Kraków, Westerplatte 
11. K690

Gosposi dochodzącej lub 
na stałe poszukuję. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 42210g.

Tańców szybko uczę. Po­
znań, Mickiewicza 27 m. 
7, tel. 521-03. 40990g

Pomoc domowa potrzebna 
na stale — najchętniej z 
prowincji. Poznań, ulica 
Bułgarska 44. 42090g

Tańców towarzyskich wy 
uczą: Adela Szczurkówna, 
Poznań, Al, . Marcinkowi 
skiego 2a, parter. 41463g

obeesbb
Samochód P-70 lub Skodę 
po kapitalnym remoncie 
kupię. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 42218g.

Cegłę rozbiórkową sprze­
da Składnica Materiałów 
Budowlanych, Poznań, 
Łukaszewicza .3. 42028g

I
 Drogiemu koledze

Andrzejowi Chmielewskiemu

I
w związku z tragiczną śmiercią Matki wyrazy

SERDECZNEGO WSPÓŁCZUCIA 
składają koledzy, koszykarze AZS 
• 42307g

....... mar,' ■

Dnia 3 lutego 1960 r. zmarł, w wieku 53 lat

Józef Domieracki
st. księg. PGR Rogalin.

W zmarłym straciliśmy zasłużonego i wzoro­
wego pracownika.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 6 bm., o go­

dzinie 12 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.

INSPEKTORAT PGR POZNAN

Rada ZakŁ, Rada Robotn.. i Kierownictwo
PGR ROGALIN

K721

Dnia 3 lutego 1960 r. zmarła nagle, opatrzona 
Sakramentami św., nasza kochana siostra, szwa- 
gierka, bratowa i ciotka, śp, 

z Łakińskich

Janina Jakubowska
żołnierz A. K., więzień Oświęcimia, odznaczona 
Krzyżem Niepodległości, Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Polonia Restituta i plebiscytową oilzna- 

ką Śląska
Pogrzeb odbędzie sie w niedzielę. 7 hm., o go-w 

dżinie 15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.«
O tym życzliwych pamięci Zmarłej zawia- § 

damia ‘ RODZINA

mGŁOS^J

POLECAM
STOLIKI POD TELEWIZORY I RADIO 
STOJAKI DO KWIATÓW 
STOLIKI - TABORETY 
NOWOCZESNE — CHROMOWANE

Chromometal, Poznań, Ogrodowa 11
PRZYJMUJE 

do niklowania i chromowania.
Uwaga! Warsztat przeniesiony na parter.

SPÓŁDZIELNIA PRACY

42257g

zamieni
LOKAL BIUROWY 
o pow. 144 m! (® izb) i piwnice o pow. 59 m’ 

w centrum miasta
na lokal 3-i«bowy o powierzchni od 80—90

Oferty Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 
K702.

PODZIĘKOWANIE
Dr. Bręborowiczowi, 
Dr. Szubertowi, Dr. 
Zychskiemu, Dr. Pua- 
czowi, Siostrze Oddzia
łowej Pyszyńskiej
oraz całemu Persone­
lowi III Położnictwa 
Kliniki Położniczej, 
przy ulicy Polnej, za 
pomyślnie przeprowa­
dzoną operację oraz 
niezwykle troskliwą 
opiekę w czasie cięż­
kiej choroby składa 
wdzięczna
mgr Eugenia Nowicka

Poznań, Długa 18
42277g

NAPRAWA 
TELEWIZORÓW 

instalacje anten tele­
wizyjnych oraz UKV 

WYKONUJEMY 
na terenie miasta i 
województwa. Trans­

port własny.
„Teleservis”, Poznań, 
ul. Dąbrowskiego 40, 
tel. 18-07, warszt. 504-83 

wewnętrzny 2.
41951g

Przetargi Komunikaty

OGŁOSZENIA -------------------------

OBWIESZCZENIE
Komornik Sądu Powiatowego Rew. III w Po­
znaniu, ul. Młyńska la pokój 2, na mocy 
przepisu art. 608 kpc., podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 17 lutego 1960 r„ o go­
dzinie 9 w warsztacie dłużnika Stanisława 
Sołtysiaka, przy ul. Żeromskiego nr 7,_ w Po­
znaniu, odbędzie się licytacja tokarni marki 
„Wiepofama” T. R. 50, oszacowanej na 60.000 
złotych. - Tokarnię oglądać można w dniu 
i miejscu wyżej podanym. K683

Zakłady Przemysłu Wełnianego im. Gwardii 
Ludowej, Łódź, ulica Wróblewskiego 19, ogła­
szają przetarg nieograniczony na wykonanie 
50.000 szt. koszy (zasobników) z folii wini- 
durowej do pakowania kłębów taśmy czesan­
kowej. Bliższych informacji udziela Dział 
Postępu Technicznego Zakładów. Oferty na­
leży składać do dnia 20. II. 1960 r. Otwarcie 
ofert nastąpi dnia 25. II. 1960 r., o godzinie 10. 
Zakłady zastrzegają sobie prawo wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez po-
dania przyczyn. K708

Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Stolarzy, w 
Zbąszyniu, ul. Chłodna 6, ogłasza przetarg 
nieograniczony na wykonanie z własnego ma­
teriału i dostarczenie do Zakładu w Nowym
Tomyślu, stacja kol. Nowy
1. wkłady sprężynowe — 

wkłady sprężynowe — 
miesięcznie 150 szt.;
obicie siedzeń do krzeseł

Tomyśl:
16-sprężynowe, 
20-sprężynowe,

miękkich na gur-

Unieważnia się
pieczęć: Powszechna
Spółdzielnia Między-
chód Kiosk nr 2.

K738

Osie z kołami na dwu­
dziestkach i szesnastkach 
do pojazdów konnych do­
starcza Autometal. Po- 
znań-Jeżyce, Miła 17.
_  ____ _39819g 
Sypialnię „Ludwik XVI” 
(wykonanie Sroczyńskie­
go) sprzedam. Lampego 22 
m. 6. 41655g
Nasiona cebuli „wolskiej” 
50 kg sprzedam. 92’/« siła
kiełkowania. Drobnik,
Lwówek, Pniewska 29, po­
wiat Nowy Tomyśl, tele-
fon 62. 41864g
Skrzynię biegów do sa­
mochodu P-70 ze ..sprzę­
głem prawie nową sprze­
dam. Garncarska 3, war-
sztat. 41924g
Cegłę białą wysokiej ja­
kości własnej wytwórni 
polecamy. Informacja 
sprzedaż: Z. Orłowski, Po 
znań, Zakręt 10. telefon
639-66 
roga.

dzielnica Ostro- 
42044g

Sprzedam motor spalino-
wy, stan dobry. 
Biuro Ogłoszeń,

Oferty 
Swier-

czewskiego 3 dla 42193g.
Sprzedam samochód DKW 
F-8, bagażówkę z zapaso­
wym silnikiem i pralkę 
elektryczną. Poznań, ulica 
Biedrzyckiego 17 m. 3.

42286g
Wóz na resorach, osie pa­
tentowe, masywny sprze­
dam. Marian Przybylski,
Głuchowo, pow. Poznań. 

42020g
Sprzedam motocykl „Zun- 
dap” 500 z ~ przyczepą, 
stan bardzo dobry. Kazi­
mierz Dominiczak, Racot
6, pow. Kościan. 2058p
Sprzedam okazyjnie ciąg 
nik „Ursus”, dwie przy­
czepy oraz młociaęnię 7 q. 
Feliks Machowiak, Kar- 
śnice, poczta Wilkowo 
Polskie, pow. Kościan.

206 5p—
Dnia 5 lutego 1960 r. 

zmarł po długich i 
ciężkich cierpieniach, 
opatrzony Sakramen­
tami św„ mój uko­
chany mąż. nasz naj­
droższy ojciec, prze­
żywszy lat 56, śp.

Leon Kinal
mistrz piekarski.

Pogrzeb odbędzie się 
8 bm., o godz. 12,20 z 
kaplicy cmentarnej na 
Jeżycach.

W smutku pogrążona 
ZONA Z RODZINĄ 
Poznań. Poznańska 44.

Dyrekcja Biblioteki 
UNIEWAŻNIA 

skradzioną pieczątkę: 
Miejska Biblioteka 

Publiczna 
im. E. Raczyńskiego 
Poznań, ul. Opolska 19 

Filia 17. 
42390g

3.

W

cie lub sprężynowe, miesięcznie 200 szt; 
materace do łóżek poduszkowe, miesięcznie 
140 szt.
przetargu mogą brać udział przeds. pań-

stwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty pro­
simy składać do dnia 10 lutego br. Komisyjne 
otwarcie nastąpi dnia 15 lutego br. Zastrzega 
się prawo wyboru oferenta, bez podania po-
wodu. K713

.OGŁOSZENIA DROBNE'
Cebulki gladiolf białych 
nazwa „Sielentium” bar­
dzo wczesne 
do pędzenią 
w większej 
dam. Paweł

nadające się 
i do gruntu 
ilości sprze- 
Skrzypkow-

ski. Rumia, Starowiejska
3, woj. gdańskie. K734
Znawcy sprzedam piani­
no gabinetowe Bechsteina 
— wspaniały ton. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
42388g.
Tapczan w dobrym stanie 
sprzedam. Za Groblą 5 m.
6, po południu. 2454p
Wózek głęboki, ceratowy 
sprzedam, ul. S. Engla 13 
m, 17, od godz. 17. 42184g
Sprzedam motocykl WFM 
plombowany. POznań-Wy 
dmy, Sadnicka 15. 42188g
Motocykl WSK po 2.000
km. sprzedam. Szewska 20
m. 5. 42201g
Sprzedam kołdry nowe z 
pierza (atłas) oraz pierzy­
nę. Chociszewskiego 42 m.
11. 42202g
Wóz gospodarczy koła 
ogumione na dwudziest­
kach oraz piec na trociny 
sprzedam. Foznań, Rataje 
5. 42212g
Sprzedam 250 szt. kur je­
dnorocznych rasy miesza­
nej w cenie 65 zł za sztu­
kę (nioski). Adres wska- 
że Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 42213g.
S^rzedani samochód DKW 
F-8. Poznań, Przemysio-
wa 66, skład. 42215g
Siatkę 3 i 4 mm sprzeda 
Zdzisław Bednarski, Po­
znań, Osiedle Szczepan­
kowo, ul. Chotomińska 49. 

42217g
Srebrny serwis śniadanio­
wy 11 części — waga 11 
kg, cena 55.000 zł sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 42250g.

Sprzedam nową maszynę 
do obcinania obuwia (bam 
boszy). Grodziska 129 m. 7. 

42222g

Mieszkania do zamiany 
poleca Biuro „Parcelo- 
willa”, Czerwonej Armii 
29, od godz. 9—17. 41636g
1000 ofert zamiany miesz­
kań poleca: Biuro, Nie­
działkowskiego 27, telefon 
635-65, godz. 9—13. 41838g
Muzyk operowy poszuku­
je niekrępującego pokoju. 
Dobrze zapłaci. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 41977g.
Zamienię 3 pokoje samo­
dzielne, komfortowe, sło­
neczne na duży pokój z 
kuchnią, samodzielne. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
42356g.
Poszukuję dzierżawy lo­
kalu ca 50 ms lub przy­
datnego placu na war­
sztat mechaniczny (meta­
le). Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 42149g.
Zamienię w ramach grun­
waldzkiego osiedla spół-
dzielczego mieszkanie
dwupokojowe na większe. 
Korzystne warunki. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 42169g.
Studentka poszukuje sa­
modzielnego pokoju. Ofer 
t”- Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 42170g.

Chodzież! Zamienię 3 po­
koje z kuchnią, przynależ 
nościami, samodzielne, I 
ptr., balkon, ogródek na 
równorzędne względnie 2 
pokoje z kuchnią w Po­
znaniu lub blisko Pozna­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 42241g.

W pierwszą bolesną dla nas rocznicę śmierci, 
naszej ukochanej mateczki, śp.

Marii Bręborowicz
odprawiona zostanie msza św. żałobna w po­
niedziałek, 8 bm., o godz. 8 w kościele Św. Mał­
gorzaty na Sródce.

O tym zawiadamiają bliskich i życzliwych 
pamięci Drogiej nam Zmarłej DZIECI

Dnia 3 lutego 1960 r. zmarła, śp.

Janina Łakińska-Jakubmka
uczestniczka tajnego nauczania Towarzystwa Tomasza Zana i założycielka 
żeńskiego harcerstwa w Wiełkopolsce pod zaborem pruskim, działaczka 
społeczna, ofiarny wychowawca i przyjaciel młodzieży, nieugięty bojownik, 

żołnierz A. K. i więzień obozów.
Świeciła przykładem prawości i miłości Ojczyzny.

Grono Przyjaciół
42428g

Starszego pana na wspól­
ny pokój przyjmę. Szkol­
na 11 m. 15. podwórze, 
lewo. 42176g 
Zamienię pokój z kuch­
nią, samodzielne, I ptr. na 
2 pokoje z kuchnią, sa­
modzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 42197g.
Zamienię dwa pokoje, 
kuchnią, willowe na po­
dobne względnie pokój, 
kuchnia oraz pękój, chet 
nie bloki. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 42156g.
Kraków — Nowa Huta! 
Zamienię samodzielne 
mieszkanie 3 pokoje, kuch 
nią, komfortowe na rów 
norzędne ewentualnie 2 
duże pokoje z kuchnią w 
Poznaniu. Kowalak, Po­
znań, PI. Kolegiacki 13 m. 
3. : 42159g
Zamienię mieszkanie 3 
pokoje, kuchnia, łazienka, 
parter na podobne w Po­
znaniu lub w innym mie­
ście woj. poznańskiego. 
Leokadia Siuda, Koło­
brzeg, Pstrowskiego 46 m. 
E 2457p
Poszukuję pokoju na o-
kres 1 roku, 
warunki do

Korzystne 
omówienia.

Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
42204g.

Uwaga! Pilnie wezmę w 
dzierżawę gospodarstwo 
z budynkami (własne) 
zelektryfikowane (siła), 
przy szosie niedaleko Po­
znania, 5 do 8 ha ziemi 
ornej pszenno-buraczanej. 
Zgłoszenia z warunkami 
proszę pod adresem: Sta 
riisław Będziński, Siutkó 
wek, poczta Lubanie, po­
wiat Aleksandrów Kujaw 
ski. 41907g

Wielebnemu Ducho­
wieństwu, Przyjacio­
łom, Sąsiadom, Krew-
nym i Znajomym 
okazaną pamięć 
współczucie oraz

za

za
złożone kwiaty, wień­
ce i odprowadzenie na 
wieczny spoczynek śp.

Marii
Kowalewskiej 

serdeczne 
„BÓG ZAPŁAĆ” 

składa RODZINA
Poznań, Małeckiego 36 

42227g

PANSTW. ZAKŁAD WYCHOWAWCZY 
DZIECI NIEWIDOMYCH

W OWINSKACH, pow. Poznań, tel. nr 5 
ogłasza

II i III 
PRZETARG RIEOGRARICZOHT 
na sprzedaż:

SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO 
MARKI„DODGE’

3-tonowy, na chodzie, w dniu 22. n. br., 
od godziny 10,00—14,00.

Cena wywoławcza 35.000 złotych.
Wadium w wysokości lO°/o należy wpła­

cić najpóźniej w przeddzień przetargu 
w kasie Zakładu lub na konto N. B. P. 
Oddział M. V. w Poznaniu 1231-95-328.

Warunki uczestnictwa w przetargu we­
dług przepisów Min. Kom. z dnia 8. V. 
1957 (M. P. nr 56).

. Pojazd można oglądać codziennie od go­
dziny 9—12.

K714

Dyrekcja Technikum Budowlanego w Pozna­
niu, uL Rybaki 17, zaprasza przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne do skła­
dania ofert na kapitalny remont dachu bu­
dynku szkolnego o powierzchni ca 950 m‘. 
Dach winien być pokryty blachą ocynkowaną. 
Termin składania ofert do dnia 15 lutego br. 
Bliższych informacji udziela wydział gospo­
darczy Technikum. Dyrekcja Szkoły zastrzega
sobie wybór oferenta. K701
Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska” w Sulęcinie, ogłasza 
I. U i III przetarg 'na sprzedaż: maszyn rol­
niczych trakcji mechanicznej, ciągników i czę­
ści wymiennych różnych własności Państwo­
wych Ośrodków Maszynowych w Ostrowiu k. 
Sulęcina i w Rzepinie. Przetarg odbędzie się 
w Ostrowiu: I — 15. II. 1960 r., godz. 9: II — 
26. II. 1960 r., o godz. 9; III — 14. III. 1960 r„ 
godz. 9. Przetarg odbędzie się w Rzepinie: 
I — 17- U- 1960 r., godz. 9; II — 29. II. 1960 
r., godz. 9; III — 16. III. 1960 r., godz. 9. 
Sprzedaż w I przetargu według cen rzeczywi­
stych, w II 30 proc., III 60 proc, od ceny 
rzeczywistej. Pierwszeństwo zakupu mają 
jednostki gospodarki uspołecznionej i zespo­
łowej. Wszelkich informacji dotyczących kup­
na maszyn udzielają POM oraz PZGS Su-
lęcin. K739
„Parcelo-Willa” Poznań, 
Czerwonej Armii 29 pole­
ca - poszukuje wszelkie 
nieruchomości od najtań­
szych do komfortowych 
oraz gospodarstwa. 41398g
Wielki wybór parcel w 
Poznaniu, Luboniu, Pusz­
czykowie, Mosinie poleca 
„Fortuna”, Poznań, Ra­
tajczaka 30. 41968g
Okazja! Nowy wolny dom 
z sadem 2 ha w Czarn­
kowie (miasto powiatowe) 
sprzedam. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 2183p .
Dom piętrowy z oficyną, 
ogrodem (Gniezno) sprze­
dam. Zgłoszenia: Mali­
nowska. Gniezno, Mieszka
I, nr 38. 2291p
Parcele przy dworcu Ko­
strzyn Wlkp. sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
42190g.
Domek-willkę w Poznaniu 
do wykończenia pod da­
chem, s okazyjnie kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
42203g.
Morgowe — półmorgowe 
działki Poznań - Winiary 
sprzeda właściciel. Infor­
macji udzielę: Poznań, 
Urbanowska 18. 42205g
Domy, gospodarstwa pole­
ca - poszukuje Pośredni­
ctwo, Ulichowski, Ostrów 
Wlkp., Grabowska 32.

2185p

Dnia 1* stycznia w okoli­
cach Przybyszewskiego 
zginął duży pies czarno­
biały, owczarek szkocki; 
lewe ucho obwisłe. Za od­
danie lub wskazanie adre­
su wysoka nagroda. Pru­
sa 18 m. 9, tel. 93-44. 
__________ _________  42289g 
Zaginęła suczka (bokser)

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry futerko^ 
we, lisy, barany (bobry na 
wydrę). A. Łukasik, 
Poznań, trworkowa 14, 
tel. 8<-41 (pierwsza bocz, 
na od ul. Wielkopolskiej). 
Dojazd tramwajem 9, 11.
15, 16. 40062g
Sukienki, ,blezery, bluzecz 
ki wykonuję z własnej, 
powierzonej wełny. Kra­
jewska, Czerwonej Armii
25 m. 6, front. 406 52g
Wypożyczam porcelanę, 
szkło na zabawy, uroczy­
stości, Poznań, Żydowska
33. 41735,g
Garbowanie farbowa-
nie i uszlachetnianie skór 
baranich oraz nutrii wy­
konuje E. Makowiecki — 
Poznań - Sołacz, Grurlzie- 
niec 66. narożnik Nad 
Wierzbakiem, dojazd tram 
wajem 9 albo 11 do Par-
ku Sołackiego. 4033’g
Aluminiowe wyroby, ni­
kluje, chromuje, mosią­
dzuje, eloksaluje. Galwa­
nizernia, Poznań, 23 Lu­
tego 65« 42070g
Fotokopie wszelkich do­
kumentów, nut, kart re­
jestracyjnych, rzemieślni­
czych. cen WKC itn. wy­
konuje szybko i fachowo, 
zamiejscowym na pocze­
kaniu. Swiatło-Fotokopia. 
Poznań, Roosevelta 12, o-
bok Teatralnej. 42120g
Anteny dalekosiężne „Ele 
ktronika” zamów telefo­
nicznie 500-58, inż. Cier- 
nioch. Miejscowe 250 zł.

42140g
Garderobę męską, dam­
ską reperuję’. Poznań, 
23 Lutego 55 m. 1, górny
dzwonek.
Wypożyczalnia

42157g 
sukien

7-mies. w okolicy ul. Lesz 
czyńskiej—Gór czyn. Zwrot 
wysoko wynagrodzę. Lesz 
czyńska 49. 42392g 1 go).

ślubnych, welonów, na­
kryć do chrztu „Elegan­
cja”, Poznań, Mickiewi­
cza 13 (przy Krasińskie-

41932g
fS

Wielebnym OO. Jezuitom, Ministrantom, Dziatwie Szkolnej i Przed­
szkola, Współpracownikom Miejskiej i Woj. Stacji Sanit. Epidemiologicz­
nej, Dyrekcji, Kolegom i Młodzieży z Technikum Chemicznego w Staró­
wce, wszystkim Krewnym, Znajomym i Lokatorom z ul. Wodnej, Ślu­
sarskiej i Dzierżyńskiego 22, którzy oddali ostatnią przysługę naszemu 
ukochanemu synkowi i braciszkowi

Marysiouii Wrukoiui
za okazaną pomoc i’ pamięć, złożone wieńce i kwiaty, dowody współ­
czucia

serdeczne oBó? zapłać"!
składają 
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Problemy IV plenum

Koordynacja - 
sprawą dnia

Dlaczego z jednej strony zdolności produkcyjne 
niektórych zakładów przemysłu terenow;ego są 
wykorzystywane zaledwie w 50 proc., a z drugiej 
— fabryki państwowe nie mogą nadążyć z zaspo­
kojeniem potrzeb na tego samego rodzaju arty­
kuły?

... Można by mnożyć podobne pytania, na które 
odpowiedź jest jedna: brak odpowiedniej koordy­
nacji branżowej, a co za tym idzie — brak specja­
lizacji, uzgodnień asortymentowych i cenowych, 
brak odpowiednio planowego kierowania produk­
cją różnych zakładów, podległych różnym jednost­
kom organizacyjnym, ale o jednakowym profilu 
branżowym.

Dziś, po IV Plenum KC 
PZPR, problem ten sta­

nął ostro na porządku dnia, 
jako jeden z ważnych elemen 
tow ogólnego usprawnienia sy 
stemu zarządzania, lepszego, 
racjonalniejszego wykorzysta­
nia naszego potencjału pro­
dukcyjnego.

Przecież w obecnej sytua­
cji brak koordynacji np. mię 
dzy przemysłem kluczowym^ 
a drobnym, zlokalizowanym 
r.a terenie danego wojewódz­
twa, utrudnia niesłychanie ra 
dom narodowym prowadzenie 
jednolitej polityki rozwoju go 
spcdarczego ich rejonu; zakła 
dy pracujące w oparciu o ko­
operację natrafiają na nieprze 
zwyciężone nieraz przeszko­
dy w lokowaniu zamówień; 
konsumenci nie mogą nabyć 
szeregu artykułów na rynku, 
chociaż pełne możliwości ich 
wytwarzania istnieją, a zapa­
sy innych, często niechodli- 
wych — wzrastają.

Życie więc nakazuje wprowa 
dzenie nowych form koordyna 
cji, które pozwoliłyby na od­
powiednie porozumienia:

— w sensie ogól no-branżo­
wym wszystkich jednostek da 
nej branży (kluczowych i te­
renowych) w skali ogól­
nokrajowej;

— w sensie branżowo-tere­
nowym wszystl^ch kluczo­
wych i terenowych jednostek 
gospodarczych tej samej 
branży, zlokalizowanych w 
danym rejonie (wojewódz­
two, powiat, miasto) — w 
skali terenowej.

Jak wyglądałoby to w prak­
tyce?

Uzgadnianie i pomaganie
Przede wszystkim powinny 

być wszędzie powołane do ży­
cia tzw. zjednoczenia wiodą­
ce (gestyjne) przemysłu klu­
czowego. One właśnie, jako 
reprezentanci określonej bran 
ży przemysłowej, zawarłyby 
porozumienia z wszystkimi 
„pokrewnymi” partnerami, 
bez względu na to, czy pod­
legają oni innym zjedocze- 
niom lub resortom, albo zgo­
ła innym organizacjom (prze 
myślowi terenowemu, związ­
kom spółdzielczym itp.). Te 
formy, zastosowane już w u- 
biegłym roku w przemyśle o- 
dzieżowym, skórzanym, kru­
szyw, maszyn rolniczych — 
dały bardzo pozytywne rezul­
taty i pierwsze cenne doświad 
czenia. Teraz kolej na inne 
branże!

Zjednoczenie wiodące, po­
przez jego ogólnokrajową (w 
danej branży) komisję bran­
żową nie tylko uzgadniałoby 
rodzaje i wielkości produkcji 
wszystkich związanych z nim 
zakładów, ale miałoby także 
obowiązek pomagania im w 
osiągnięciu szybszego postępu 
technicznego w zaopatrzeniu 
materiałowym, a także w nie 
zbędne maszyny, narzędzia i 
sprzęt; w organizowaniu szko 
lenia zawodowego itp. Oczy­
wiście powiązania takie — w 
zasadzi? dobrowolne — nie

powinny naruszyć samodziel­
ności przedsiębiorstw i ich 
interesów.

Racjonalny podział
Jednocześnie mają być 

stworzone wspomniane już po 
wiązania rejonowe. Naczelną 
funkcję spełniałyby specjal­
nie powołane Wojewódzkie 
Komisje Branżowe, w skład 
których wejść powinni — po 
za przedstawicielami woje­
wódzkiej komisji planowania 
— przedstawiciele wszystkich 
zainteresowanych (według 
branży) organizacji.

Oczywiście delegat woje­
wódzkiej komisji zasiadłby, 
jako stały członek, w odpo­
wiedniej ogólnokrajowej ko­
misji branżowej.

Jakie byłyby funkcje woje 
wódzkiej komisji? Obok speł 
niania zasadniczej roli: pro­
wadzenia ogólnej polityki go 
spodarczej zgodnie z intere­
sami branży i potrzebami re 
jonu — komisja bilansowała­
by miejscowe środki zaopa­
trzenia, programy produkcyj­
ne poszczególnych organiza­
cji i zakładów oraz zbyt ar­
tykułów gotowych ( w ra­
mach województwa); zajmowa 
laby się rekonstrukcją głów­
nej branży w przekroju wo­
jewództwa — koordynacją 
cen, płac itd. oraz kontrolą 
wykonywania postanowień o- 
gólnokrajowej komisji bran­
żowej (zjednoczenia wiodące­
go).

Wydaje się, że cała ta nie­
łatwa reorganizacja spowpdu 
je racjonalniejszy podział pra 
cy, pełniejsze wykorzystanie 
mocy produkcyjnej, lepsze za 
opatrzenie rynku.

Tadeusz SapocińskI
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DOM KULTURY MO 
i 20 „Amerykanin 
(USA 12 1.)

HUTNIK — g. 16.45
Luty

6
sobota

Imieniny
Doroty, 
Tytusa

Słońce: 
wsch.: g. 7.28 
zach.: g. 16.46

Teatry
W POZNANIU

OPERA — g. 19 „Jezioro łabędzie” 
POLSKI — g. 16 „Lampa Allady- 

na” (zamkn.)
NOWY — g. 19 „Osioł i cień”
OPERETKA — g. 19 „Fajerwerk” 
MARCINEK — g. 11 „Tomcio Pa­

luszek”; g. 16.30 „Tygrys tańczy 
dla Szu-Hin”.

Zdjęcie z przedstawienia „Tom­
cio Paluch”.

Fot.: — G. Wyszomirska

„GŁOS"

„4^0 hal 5 ta" — olbrzym

Mistrzyni olimpijska w rzu­
cie dyskiem Olga Fikotowa, 
żona młociarza Hala Conolly, 
również mistrza olimpijskiego, 
przy olbrzymiej figurze .ho­
keisty, która zostanie odsło­
nięta podczas inauguracji Zi­
mowych Igrzysk Olimpijskich 
w Sguaw Valley; Fikotowa 
patronować będzie meczowi 
hokejowemu Czechosłowacja 
— USA, który rozegrany zo­
stanie przed Olimpiadą w Los 

Angeles.
Fot. — CAF

Bandminton 
także w Poznaniu

Komisja Okręgowa Federacji 
Sportowej Budowlani zrzesza 
15 ognisk i 5 klubów. Ogni­
ska mają swoje siedziby w 
Poznaniu, Wągrowcu, Pile, 
Trzciance, Krotoszynie. Kali­
szu, Witaszycach, Krzyżu, 
Środzie i w Gosławicach (pow. 
Konin). Federacje patronuje 
następującym klubom: Bu­
dowlanym, Motoklubowi Unia, 
Towarzystwu Wioślarskiemu 
Tryton i KS Orkan w Pozna­
niu oraz KS Pogoni w Śmiglu.

i Ogniska zorganizowały w 
roku ubiegłym 475 imprez, w 
których udział wzięło 15.968 
osób. Zorganizowano wiele 
wycieczek i zawodów w wie­
loboju. Dużą popularność 
wśród członków ognisk zdoby­
wa sobie mało znana u nas 
gra bandminton. (p)
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— g. 15, 17.30 
w Paryżu”

i 19 „Rzym­
skie wakacje” (USA 16 1.)

MALTA g. 16, 18 i 20 „Biały
Niedźwiedź” (polski 14 1.)

MUZA — g. 10—20 „Liii” 
16 1.)

MINIATURKA g. 15.45, 18
„Postrach kobiet” (franc.

(USA

i 20.45
18 1.)

OSIEDLE — g. 16, 18 i 20 „W ryt­
mie rock and roll’a” (ang. 12 1.) 

PANCERNIAK — g. 17.30 i 20 „Fa 
tima” (radź. 16 1.)

PIAST — g. 17 i 19 „Naśladownic­
two wzbronione” (franc. 16 1.)

RIALTO — g.’ 10.30, 13, 15.30, 18 i 
20.15 „Ucieczka przed nocą” (nor 
weski 10 1.)

SCALA — g. 18 i 20 „Awantura o 
Basię” (polski 7 1.)

TARGOWE — g. 17 i 19.30 „Meksyk 
w ogniu” (meksyk. 16 1.)

TĘCZA — g. 16 „Godziny nadziei”
(polski 16 1.); g. 18 i 
ży” (franc. 16 1.)

WARTA — g. 10—20
73” (USA 12 1.)

WOJSKOWE — g. 17

20 „Sąd Bo-

.Winchester

i 19.30
rytmie rock and roll’a” (ang. 
16 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 16 „Le 
niwy zajączek” (bajka); g. 17 i 
19 „Biedni ale piękni” (włoski

SPORT---------- -------- ----- —

Ostatnie przygotowania
do Olimpiady w Sguaw l alley

Nadzieja Norwegów
skoczkowie narciarscy N or­
ty wegii już trenują na dru­

giej półkuli. Norwegowie wią- 
żą duże nadzieje z zawodni­
kiem Yggsetha.

Nieomylny...
,11 ózg elektronowy ma na 

1*1 Igrzyskach Zimowych nie 
omylnie i błyskawicznie obli­
czać wyniki. Dla tego elektro­
nowego robota zbudowano spe 
cjalny dom.

Pozostaną w domu

Trzech obiecujących skocz­
ków narciarskich, mają­

cych szanse na zajęcie punk­
towanych miejsc na Olimpia­
dzie wskutek poważnych kon­
tuzji nie będzie mogło wyje­
chać na Igrzyska do Sguaw 
Valley. Są to: popularny za­
wodnik NRD, zdobywca brą­
zowego medalu na Igrzyskach 
w Cortina d’Ampezzo — Har-

ry Glass; kandydat do repre- 
zentacji Austrii — Walter Ha- 
bersatter oraz nasz świetny 
zawodnik Zdzisław Hrynie­
wiecki.

Krzyk mody ?
n oziom techniczny zbudowa- 
1 nych urządzeń sportowych 
i turystycznych w Sguaw Va[. 
ley uważany jest za ostatni 
krzyk mody w sportach zimo-

Nakładem ,,Wiedzy Powszech­
nej” ostatnio ukazały się:

„Bądź zawsze piękną” — Lilo 
Aureden (Poradnik dla kobiet). 
Bardzo dużo fotografii i rysun­
ków, ciekawe! stron 401, oprawa 
sztywna, cena 50 zł.

„Wzmacniacze magnetofonowe” 
(Państw. Wyd. Ttechniczne). — 
Praca zbiorowa, str. 420, zł 45.-Tłu­
maczenie z czeskiego. Książka prze 
znaczona dla inżynierów pracują­
cych w dziedzinie automatyki.

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ — „Romans z wodew^u”.

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 17' i 19.15 „Niemowlę na ma­
newrach” (ang. 12 1.)

WRZOS (Mosina) — g. 17 i 19 „In­
truz’? (USA 14 1.).

W WOJEWÓDZTWIE
GNIEZNO — Polonia „Mężczyz­

na w spodenkach” (włoski 12 1.); 
Lech „Córeczka” (ang. 16 1.); KA­
LISZ — Stylowe — „Tajemnice al 
kowy” (franc. 18 1); Syrena „Poje 
dynek” (radź. 18 ).); Wolność „Pro 
ces został odroczony” (niem. 18 1.);

Kina LESZNO Panorama „Morderca

W7 POZNANIU I W POWIECIE
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18 i 

20.15 „Skarby króla Salomona” 
(USA 10 1.)

BAŁTYK — g. 15.30, 20.30 „Piękna 
młynarka” (wioski 16 1.) — pa­
noram.); g. 18 „Bądź moim sy­
nem” (radź. 12 1.)

CZTERNASTKA — g. 10 i 12.30 
„Marzenie” (ang. 7 1.)

mimo woli” (jap. 18 1.); OSTRÓW 
— Roma „Wicehrabia de Bragel- 
lone” (franc. 14 1.); Słońce L „Wi 
cehrabia de Bragelłone”/ (franc. 14 
1.); PIŁA — Iskra „Cafe pod Mi­
nogą” (polski 12 1.).

Radio
PROGRAM I

7.25 — muzyka; 7.45 — „Błękit-

Rozśmieszanie nie pomogło
„Gut HoFz” znaczy „Dobry rzut”. Wiadomo już, że cho­

dzi o kręglarzy. Tym pozdrowieniem rozpoczął się wielki 
międzynarodowy pojedynek Cyrku „Aeros” i poznańskiej 
„Prasy” (a tak narzekamy na brak bombowych imprez).

Mecz był niecodzienny. Po 
pierwsze dla tego, że kulali 
artyści cyrkowi, a po drugie, 
ze odbywał się on o niebywa 
lej porze dnia — w nocy. 
Dawno bowiem minęła już 
północ kiedy padły ostatnie 
kręgle. Nie przeszkadzało to 
zupełnie kulającym w utrzy­
maniu dobrego nastroju, (za 
sługa naszych gości).

Cyrkowcy stosowali przy 
każdej nadarzającej się oka­
zji „ciosy poniżej pasa” — u- 
siłując swoimi sztuczkami roz 
śmieszyć, a tym samym wy­
trącić z uderzenia naszych rc 
prezentantów. To „nieobyczaj 
ne” postępowanie uchodziło 
im bezkarnie. Wysoka komi­
sja sędziowska tolerowała te 
■wyskoki, a co gorsza „pękała 
ze śmiechu”. Poza tym nie 
wiadomo, kto zamówił opera 
torów Telewizji. Ogólnie przy­
puszcza się, że uczynili to 
także cyrkowcy, aby nieprzy 
zwyczajonych do ostrego świa 
tła dziennikarzy, oślepiać ja 
skrawymi jupiterami.

Nie na wiele im się to przy­
dało. Przegrali. Stosunek pun
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któw 898:809 mówi sam za 
siebie.

Reprezentanci cyrku zade­
monstrowali ‘ wysoki poziom 
(np. Siegfried był najlepszym 
z drużyny „Aeros”), czemu 
nie można się znów dziwić 
— przecież to ten spod kopu 
ły cyrku — pracuje wysoko 
...na trapezie. Inni niewiele 
gorsi. O naszych nie piszemy 
— nie wypada...

J. M.
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AZS zaprasza 
na lodowisko

W tym roku aura wybitnie 
sprzyja amatorom ślizgawek. 
Na nielicznych w Poznaniu lo­
dowiskach panuje duży ruch; 
najwięcej jest tam oczywiście 
młodzieży.

Ostatnio również AZS uru­
chomił lodowisko na kortach 
tenisowych przy ul. Noskow­
skiego, które czynne jest co­
dziennie w godzinach od 10 
do 20. (i)
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wych. W USA twierdzą, że Do 
lina Indianki — to amerykań­
skie St. Moritz.'*

Wielka piątka
TT okeiści CSR, należący do 
Ul wielkiej piątki świa­

towej wraz z ZSRR, USA, Ka­
nadą i Szwecją udali się już 
do Stanów Zjednoczonych, 
gdzie rozegrają kilka spotkań 
towarzyskich oraz międzypań­
stwowy mecz z USA.

Z tomahawkami

Podczas trwania Igrzysk Zi­
mowych w Sguaw Valley 

rewelacją dla uczestników 0- 
limpiady będzie obecność za­
mieszkałych w pobliskich re- 
zerwatacn Indian, szczególnie 
ze szczepu Pjutów. Indianie 
wystąpią w pełni swej gali z 
tomahawkami, orlimi piórami, 
werblami i bębenkami.

„Słone“ ceny
I merykańskim Monte Carla 

l! nazywają niewielką miej­
scowość Reno, leżącą około bO 
kilometrów od miejsca Igrzysk, 
Jest tam wiele lokali roz­
rywkowych i kasyno gry. 
Ceny juz teraz są mocno wy­
śrubowane. Podczas Olimpia­
dy za nocleg płacić się będzie 
po... 1U0 dolarów. (x)

na sztafeta”; 8.06 — przegl. prasy; 
8.15 — muzyka; 8.35 — muz. i aktu 
alności; 9 — dla klas III i IV „Ucz 
my się śpiewać”; 9.20 — muz. po­
pularna; 10.10 — konc. poranny w 
wyk. Ork. Rozgł. Wrocł.; 11 — dla 
klasy VIII „Skrzydła Ikara”; 11.30 
— „Rodzice a dziecko”; 11.35 — 
gra orkiestra Kostelanetza i Mela

Radioreklama; 17.15
17.30

muzyka;
dodatek nr 88 do Radio-

chrino; 12.04 dla wsi; 12.20
„Na swojską nutę” gra zesp. Har- 
monisiów J. Stecia; 12.40 — orkie­
stry, zespoły i soliści w repertua-
rze rozrywk.; 13.15 — 
Państw. Wyższej Szkoły 
nej w Warszawie przed 
nem; 13.45 — „Od Ikara 
nika”; 14.05 — dla klas 
„Jak ■został napisany

studenci 
Muzycz- 
mikrofo- 
do Łun- 
III i IV 
pierwszy

list”; 14.25 — konc. Chóru a capel- 
la PR w Krakowie p. dyr. T. Do­
brzańskiego; 14.45 — utwory wio-
lonczelowe gra Łosakiewicz
15.05 — mel. operetkowe Frimmla
i Millockera; 
ZSRR; 16.15 ■

15.30 z życia
konc. ork. PR p.

dyr. St. Rachonia; 17 — dla dzieci 
zradiofonizowane fragmenty poe­
matu * I. Krasickiego „Myszeis”;
17.30 aud. Ośrodka Badań Opi
nii Publicznej; 17.45 Radio-Re-
klama; 18.05 — aud. literacka; 18.25 
— „Wędrówki muzyczne po kra­
ju”; 19.05 — Jan Maklakiewicz — 
tańce polskie; 19.20 — fel. literac­
ki; 19.30 — muz. tan.; 20.26 — sport; 
20.30 podwieczorek przy mikrofo­
nie; 22 — gra Zesp. Instrumental­
ny J. Wasiak/; 22.30 — muz. tan.; 
23.10 — muz. tan.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 16, 18, 
20 i 23. \ 1

PROGRAM II (POZNAŃ)

6.50
Reklama; 7.50

gimnastyka; 7 Radio-

nauka
przegl. prasy; 8.45

— muzyka; 8.15
rosyjskiego;, 8.36

listów;
9.35 —

9.05
koncert so-

muz. rozrywkowa;
radiostacja młodości; 10

z całego świata; 10.50 t- porady 
praktyczne dla kobiet; 11 — konc. 
chopinowski; 1L30 — grają orkie­
stry Kostelanetza i Melachrino; 
15.10 — „Ze zbiorów folklorystów”; 
15.30 — dla dzieci „Winnetou” — 
słuch.; 16 — konc. muz. popular.; 
16.35 — Przed Targami Wiosenny­
mi — fel. J. Grzędzielskiego; 16.50 
— piosenka „Expressowa”; 17 —

expressu; 17.45 — co przynosi ju­
trzejsza niedziela sportowa; 17.50 
— koncert 1000 szkół; 18.35 — muz. 
i aktual.; r 19.05 — pog. dr. J. Ża­
bińskiego pt. „Hałastra”; 19.15 — 
kwadrans walców; 19.30 — „Maty­
siakowie”; 20 — konc. ork. PR w 
Krakowie p. dyr. J. Gerta; 20.35 — 
korespondencja z zagranicy; 20.50 
— fel. aktual. dla wsi J. Matuszyń 
skiego; 21.27 — sport; 21.40 — gra 
Wrocł. Kwintet Rytmiczny PR; 22 
— koncert słynnych solistów; 22,30

Mistrzostwa MKS 
w siatkówce

Roz-grywane od jesieni ub. r. 
mistrzostwa juniorek Między­
szkolnych Klubów Sportowych 
w siatkówce dobiegają końca. 
Spośród pięciu drużyn uczest­
niczących w rozgrywkach naj­
lepiej spisują się zawodniczki 
Poznania i Szamotuł; oba ze­
społy wspólnie zajmują pierw­
sze miejsce w tabeli.

Dziś i jutro odbędzie się 
ostatnia kolejka spotkań. W, 
sali Liceum nr 4 przy ul. 
Szamarzewskiego spotkają się 
dziś o godz. 15,45 juniorki 
MKS-ów z Poznania i Leszna. 
Natomiast jutro o godz. 10 w 
tej samej sali spotkają się za­
wodniczki Szamotuł, Pozna­
nia i Ostrowa, (ik)

— aud. literacka; 23 
24 — muz. tan.

"Wiadomości: 5.30,

muz. tan.;

6.30, 7.30,
12.04, 15, 17.25, 19, 21 i 23.50.

Telewizja
POZNAŃSKA

8.30,

17 — „Kajtusiowe kino”; 17.30 — 
dla dzieci; 18 — rozrywkowy pro­
gram karnawałowy; 18.40 — film 
„W krajach socjalizmu”;' 18.55 — 
„Nie tylko dla pań”; 19.30 — dzień 
hik; 19.50 — reklama; 20 — pro­
gram tygodnia; 20.05 — telewizyj­
ny przegl. kulturalny; 20.25 — film 
fab. prod. franc. „Szałowa szko-

22.10 ostatnie wiadomości;
22.15 — plebiscyt piosenki.

C?jrk
AEROS — g. 15 i 19 hala MTP nr 

16, ul. Śniadeckich, tel. 622-02

Djjżurg pełnią

Regaty bojerowe 
w Kśekrzu

W niedzielę 7 bm. odbędą się 
na Jeziorze Kierskim pod Po­
znaniem III Mistrzostwa Boje­
rowe Okręgu Poznańskiego w 
klasie „Monotyp XV”, orga­
nizowane przez Zarząd Okrę­
gowy Związku Żeglarskiego W! 
Poznaniu.

Komisja Regatowa mi­
strzostw urzędować będzie na 
przystani Ludowego Klubu 
Sportowego w Kiekrzu w dniu 
regat od godz. 9. Zgłoszenia 
zawodników przyjmowane bę­
dą do godz. 10. Start do pierw­
szego wyścigu przewidziany 
jest o godz. 11.30 (na)

SZPITAL KLINiąZNY IM. ŚWIĘ­
CICKIEGO (chir.) — ul. Przyby­
szewskiego 49, tel. 624-17

SZPITAL MIEJSKI IM. RASZEJI 
(wewnętrzne) — ul. Mickiewięza 
2, tel. 81-96

WOJ. SZPITAL DZIECIĘCY (chir. 
dziec. do lat 14) — ul. Św. Józe­
fa 8/9, tel. 512-96

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR
SKIE I DENTYSTYCZNE
Głogowska 16, tel. 620-00, codzien 
nie od godz. 18—6 rano, w święta 
od g. 15.

APTEKI: Głogowska 47; Kraszew­
skiego 12; al. Marcinkowskiego 
11; Dzierżyńskiego 349; Mazowiec 
ka 12; Główna 53. (opr.; B. gz)

WALNE ZEBRANIE
Poznańskiego Okręgowego Związ­
ku Tenisowego odbędzie się w nie 
dzielę, 7 bm. o godz. 10, w sali 
parterowej Prezydium Rady. Naro 
dowej m. Poznania (Nowy Ratusz).

SEKCJA KAJAKOWA

KS Budowlani zwołuje walne ze­
branie sprawozdawczo-wyborcze w 
sobotę, 6 bm. o godz. 17 w przy­
stani przy ul. Piotrowo 2. (na)


